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0 pożyczce 600 milionów fr. dla Polski 
Narada po. Herriola. Tardiea I Fiandina 

PARYŻ. 25.5. Wczoraj odbyła 
&ę konferencja Harriota z Tar-
diou i p . Flandinetn. o której krą 
Ż4 w kołach politycznych nastę­
pujące pogłoski: 

Po omówieniu zagadincn ak 
taałnych polityki zagran:cz r .e j -
m«i s t e r finansów Flandir: pr/ed 
stawił Herriotowt sprawę pomo 
cy finansowej niektórym kra ;om 
Europy Srodkowej-

W kołach politycznych tv, e r 
clza. że w sprawozdaniu o porno 
c y finansowej dla krajów Fiu opy 
Środkowej — minister fina sów 
Flandin przedstawił także rier-
riotwi sprawę pożyczki dla Pol­
ski w wysokości 600 BJ'1JC"ÓW 
franków. 

Tardieu miał oświadczyć, iż 
nie mógł zająć się s p r a n a pozy 
czek francuskich dla kralów Eu 
ropy Środkowej ze względu na 
wybory i bieżące prace politycz­
ne. 

Herriot zastrzegł sobie pev ' en 
czas na zbadanie wszyst<5'cb za­

gadnień poruszonych na dzisiej­
szej konferencji, a także i spra­
wy nowych pożyczek francu­
skich dla krajów Europy Środko­
wej. 

Dziś Herriot otrzyma akty 
tych spraw które będzie badał. 
Prawdopodobnie badanie tych 
aktów potrwa do czasu otworze 
nia nowego rządu. 

Emir Faisal w Warszawie 
wizyty 

Wczorajszy pierwszy dzień po­
bytu emira Fajsala w stolicy Poi-
ski. rozpoczął się od wizyt oficjal­
nych. 

Przed południem emir w towa­
rzystwie swego wiceministra spr. 
zagranicznych, złożył wizytę wice­
ministrowi spraw zagranicznych 
Beckowi, następnie przybył do Pre 
zydjum Rady Ministrów, gdzie 
przyjęty był przez premiera Pry­
sło ra. 

Emirowi towarzyszył równtó 
wiceminister spraw zagranicznych 
Giaher Samman. 

O g. 1 pop. emir złożył wizytę 
Prezydentowi Rrplitej w Zamku. 

O g. 4 pop. złożył emirowi wizy­
tę poseł sowiecki Owsiejenko w to 
warzystwie radcy Podolskiego — a 
w pół godziny później rewizytował 
emira wiceminister Beck, któremu 
towarzyszył radca Sośnicki. 

Bojka na sali sejmu pruskiego 
hitlerowcy wypędzają siłą komunistów 

BERLIN. 25.5. * - Tel. wl . — 
Na dzisiejszem popołudniowem 
posiedzeniu Landtagu pruskiego 
doszło do krwawej bijatyki. 

W chwili, kiedy poseł kormmi 
styczny Pick, oświadczył, że 
wśród narodowych socjalistów 
siedzą mordercy, hitlerowcy 
przypuścili szturm do ław ko­
munistycznych. . 

Stany Zjednoczone odbierają zalegle należności 
układ z Anglia gotowy, innne -- przyjdą lada dzień 

NOWY J®RK. 25.5. Oczeku­
ją tu, że w okresie trzech tygo­
dni rządy wieto krajów cudzo­
ziemskich podpiszą układy ze 
Stanami Zjednoczonenii. przewi 
dujące spłatę ogółem 252 milio­
nów dołaTÓw, stanowiących za­
ległości z tytułu długów wojen­
nych. zawieszonych na zasadź.e 

Obniżenie płac 
urzedalkaw kaatraktowydi 

Rozporządzenie Prezydenti Rzph 
tej, (obniżające od 1 czerwca pooo-
ry urzędników na prowincji, doty­
czy również I pracowników kon­
traktowych, oraz pracowników w 
przedsiębiorstwach, monopolach 
państwowych, zakładach i instytu­
cjach publicznych. 

W wykonaniu tego. minisie-stw.i 
rozesłały do owych urzedó*' pro­
wincjonalnych okólniki, w których 
wskazują, że wynagrodzenie pra­
cowników kontraktowych, którzy 
zajmują stanowisko służbowe poza 
m. st. Warszawą, obniża s-ę z 
dniem 1 czerwca 1932 r. o 10 proc., 
przyczem zgodnie z zasadami pra­
wa cywilnego, obniżenie winto na-

dniem 1 czerwca 1932 r., byłoby o-
bejściem powyższych zarządzeń i 
jako takie jest wzbronione. 

Postanowienia te dotyczą żarów 
no pracowników kontraktowych ad 
mimsiracji. jak i przedsiębiorstw 
skomercjalizowanych i nieskomor-
cjalizowanych oraz monopolów pań 
slwowych. 

Wszystkie kwoty zaoszczędzone 
skutkiem zastosowania nowych po­
stanowień w planach iinansiwo -
gospodarczych przedsiębiorstw i 
monopolów państwowych zwiększa 
tą wpłatę tych przedsiębiorstw i mo 
nopolów do skarbu państwa. JSU-
loną budżetem na rok 1932-33. a «d 
nośne sumy winny być bezwzglę-

stąpić droga odpowiedniej zmiany ,dnie co miesiąc przelewane do *kar 
umów. z ważnościę od dnia 1 czerw bu państwa, najpóźniej dó dnia 10 
ca 1932 r„ co należy bezzwłoczn.e Ikażdego miesiąca. 
spowodować. 

Jeżeli pracownik odmówi wyra­
żenia zgody na zmianę umowy,. na­
leży ją bezzwłocznie wypowiedzieć. 
względnie przy umowach, zawar­
tych na czas określony, nie odna­
wia J w ten sposób umowę z pra­
cownikiem definitywnie rozwiązać. 

Przyjęcie ponowne na zajmowane 
stanowisko pracownika, który n:e 
wyraził zgody na zmianę umowy z 

moratorium Hoovera. 
Według „New York Times' ' 

spłata tych zaległości dokonana 
będzie w okresie 10 lat ratami 
oprocentowanemi na 4 proc. 

Finlandja i Grecja podpisały 
już odpowiednie układy. 

Anglia podpisze układ za kilka 
dni. jakkolwiek skarb amerykan 
ski nie otrzymał jeszcze żadnej 
oficjalnej wiadomości w tej spra 
wie. 

Z Węgrami i Niemcami roko­
wania są w t o k u . 

Od innych krajów dłużni-
czych nie otrzymano wprawdzie 
żadnego oficjalnego zawiadomię 
nia, przewiduje się jednak, iż 
wszystkie _ kraje podpiszą 
wzmiankowany układ. 

LONDYN. 25.5. „Times" do­
nosi, że w najbliższych dniach 
nastąpi w Waszyngtonie podpi­
sanie porozumienia pomiędzy 
Anglją a Stanami Zjednoczone-
mi w sprawie dokonania w Ame 
ryce spłaty tegorocznej długu 
wojennego, zawieszonej na mo­
c y moratorium Hoovera. 

Spłata ta będzie uiszczona w 
10 ratach rocznych i będzie do­
datkiem do przypadających r e ­
gularnie spłat rocznych z doli­

czeniem 4 proc. 
Dziennik podkreśla, że poro­

zumienie to, posiadające charak 
ter zasadniczy i techniczny, nie 
przesądza jeszcze sprawy, czy 
Anglja będzie istotnie mogła dc 
konać następnej płatności, przy­
padającej 15 grudnia. 

Skala spłat angielskich wzra­
sta w roku obecnym ze 161 milj. 
100.000 dolarów do 183 miłj. 
900.000 dolarów. 

Do sumy tej doszłaiby więc 
jeszcze jedna dziesiąta część ze 
szłorocznej zawieszonej spłaty, 
co stanowiłoby razem 200 milj. 
dolarów, czyli 55 milj funtów 
papierowych, licząc według kur 
su dnia. 

W artykule wstępnym „Ti­
mes" wyraża żal, iż Ameryka 
nie zaczekała z tą sprawą jesz­
cze trzy tygodnie do czasu spot 
kania się mocars tw europejskich 
w Lozannie, w celu TOzwazenia 
sp rawy odszkodowań. 

Nie stanowi to wielkiej pomo­
cy. jeżeli w wiłję tej konferencji 
żąda się od dłużników Ameryki, 
którzy są jednocześnie wierzy­
cielami niemieckimi, a b y zgodzi 
li się na powiększenie swoich 
spłat w Ameryce 

na fakt, iż rząd angielski pragnie 
nalegać na ścisłe wykonanie zo 
bowiązań swych dłużników, nie 
biorąc pod uwagę ani kłopotów, 
jakie wyrządza niektórym z nich, 
ani wpływu na sytuację ekono­
miczną na całym świecie. W 
tych warunkach — podkreśla 
dziennik — dłużnikom tym bę­
dzie bardzo trudno uczynić ge­
sty szczodrości wobec dłużnika 
niemieckiego. 

Sceny, jakie rozgrywały si$ 
na sali przypominały zupełnie! 
ordynarną karczmę. Posłowie! 
nacjonalistyczni rzucali krze­
słami, wyrywali pulpity, które* 
mi bili komunistów, rzucali lam 
parni ze stołu stenografów. Tyrtl 
czasem wiceprzewodniczący! 
Baumhoff opuścił salę. 

Walka nie ustawała, dopóki 
hitlerowcy formalnie nie wypę ­
dzili wszystkich posłów komurtf 
stycznych z sali. 
• Wśród komunistów iest kilku­

nastu rannych. Miedzy innymi 
zaobserwowano scenę, iak 5-chl 
posłów narodowo - socialistycż 
nych na rękach wynosiło z sal! 
opierającego się posła kormmi-1 

stycznego. 
P o wyrzuceniu posłów komtt 

nistycznych z sali hitlerowcy za 
śpiewali hymn. „Szturmowcy! 
maszerują" (S. A. marschiert)« 
Licznie zebrani zwolennicy Hit 
lera na trybunach wtórowali pd 
słom narodowo - socjalistycz­
nym. Posłowie innych strorw 
nictw zwolna opuszczali sale. 

(My). \ 

Wyplata tylko na oryginalny los 
zasadnicza decyzja Sadu apelacyjnego 

Na wokandzie -warszawskiego sądu 
apelacyjnego znalazła się wczoraj spra 
wa cywilna Arona ManeJi, który wy­
stąpi! przeciw dyrekcji Loterii Pań­
stwowej o wypłatę wygranej z losów 
zaginionych na poczcie. 

Aran Maneli wygra! ogółem na dwie 
ćwiartki 700 złotych, przesłał je z Kielc 
do kolektora w Wamsza-wie w ceki 
podjęcia -wygranej. List polecony, w 
którym losy były przesiane, zaginął. 
ManeJi posiada recepis pocztowy. 

Z tych więc względów wobec kate­
gorycznego ustalenia $e istotnie losy 
posiadał, wnosił o wypłatę wygratlef. 

Sąd apelacyjny wydal ważkie dla 
tego rodzaju spraw orzeczenie, iż nie-

Wskazuje to ma wypadku, by toto* mogt żądać wy 

Nadwiślańska przygoda Miry Zimińskiej 
Urocza artystka w roli anioła pokoju r \ 

(alków ty spokój 
Danie w (ket i 

ATENY, 25J5. — Rozpowszech­
niane z różnych źródeł posrłosk o 
rzekomych zaburzeniach sa cał­
kowicie fantastyczne. W całej 
Grecji panuje najzupełniejszy spo­
kój. 

Komunkacja nie uległa nigdzie 
przerwie. 

Warszawa, 25 maja. 
Fani Mira Zimińska, urocza ar­

tystka Qui pro Quo, Bandy, tea­
trów szyfmanowskich i Ateneum, I 
polski Chaplin w spódnicy słynie p a ™ 

— Na Solcu, niedaleko .Atene­
um", koło stacji taksówek. 

— Kiedy? 
—O 11-ej wieczorem. Wystarczy 

z niezwykłych i niespodziewanych 
przygód. 

Niektóre są batdzo smutne, np-
w zeszłym roku była pani Zimin-

— Dziękuje, starczy. 
— Pod mostem widzimy grupę 

ludzi. Stoi z 5-ciu panów, którzy 
kopsają szóstego. Jeden go trzy-

że aż ska świadkiem morderstwa, 'doko- ™ " k l a p e j * * k o p s a 

nanego na jakimi nieznanym prze 
chodaiu. 

Ungar odznaczony 
praż regenta Wewer 

Regent Węgier Horthy nadał 
laureatowi konkursu Szopenów 
skiego w Warszawie Imre Un-
garawi signum łandis. 

Diicń polityczni! 
W irode d. 1 czerttca r. b o g. 10 

•L JO zrana odbędzie sit plenarne po-
•iedanie Babo Bloku Bezpartyjnego 
Wipńłpracy z Rządem. 

Ona pierwsza zaopieko­
wała się nieszczęśliwym, chociaż 
nie lubi o tern mówić. 

Ale ostatnia przygoda świetnej 
artystki jest raczej wesoła. Dlate­
go też dowiedziawszy się o niej z 
opowiadań, zwróciłem się do głó-

Zobaczywszy to, krzyknęłam: 
Niech pan puści! Pobity facet wy­
rwał stę i'uciekł do budki z wodą 
sodowa. Skrył się. Razem z nim 
skryli się i właściciele budki — pe­
wno ze strachu. 

Panowie, wymierzający sprawie 
wnej bohaterki z prośbą, aby sama dliwość stoją z boku i czekają. A 
opowiedziała .Jak to było napraw­
dę". 

Zimińska nie bardzo chętnie zga 
dza się na udzielenie wywiadu. 
Najwidoczniej musiała naprawdę 
odegrać w tej przygodzie jakaś ro­
lę. Ale coś śmiesznego jej się przy 
pominą i ten śmiech staje się po­
czątkiem opowiadania. 

— Szłam z Perzanowska i Dan:-
łowiczem (znani artyści „Atene­
um"). Stanęliśmy sobie na. rogu. 

— Przepraszani, na jakim rogu? 

P r z e d p a ł a c e m R a d y Ministrów 

tamten co raz głowę z budki wy­
stawia. Ja mu krzyczę: „Panie, 
niech pan nie wychodzi!" 

Aż wreszcie znudziło ich to cze­
kanie i jeden z nich podszedł do 
budki. Ja do niego. 

— Panowie — mówię — nie bij­
cie! Bardzo proszę. Ja się boję. 

— Czego się pani boi? — pyta 
ten gentleman. — Pani przecież nie 
bijemy! ł 

— Ale jego bijecie! 
— Jego musimy skuć, bo on ło­

buz! 
Nie wiedząc, co robić, postano­

wiłam przedstawić się. 

— Panowie pozwolą'. Jestem Zi­
mińska! 

— A, Mirusia z ,J3andy".— po­
wiada jeden z mch. I w jednej chwi 
K otoczyli mię wszyscy. Przez ten 
czas tamten zdążył uciec z budki. 

— Chodźmy na wódkę! — zapro 
ponowałam, żeby „oblać" zgodę. 

Poszliśmy do knajpy na Solec. 
Nie było tam wódki. Więc kazałam 
podać butelkę wermutu. Panowie, 
wszyscy bez kołnierzyków, ale baT 
dzo szarmanccy, obsiedli stolik. 

Gentiemeni kazali nastawić gra­
mofon, a potem, kiedy im się zro­
biło weselej, poprosili mnie, żebym 
coś zaśpiewała. 

— Jak pani nam zaśpiewa, toj 
w protokule będzie zapisane! 

— Dlaczego? 
— Bo dziś sobota. Jak o piątej ra 

no będziemy siedzieć w komisarja 
cie, to im powiemy, że to przez pa 
nią to wszystko. Ze nam Zimińska 
śpiewała i takeśmy się upili. 

Wiec im zaśpiewałam pairę pio­
senek. Bardzo im się podobały. 

Kazali przynieść szklanki i naleli 
do nich jakiegoś przezroczystego 
płynu. Była to wódka. A do tego 
btrtersznyty z szynką i czekolado­
we wafle. 

Rozmawialiśmy o teatrze. Wszy­
stko mi mówili, co myślą, dokąd łu 
bią chodzić. Najlepiej im sie podo­

bała „Panna MaJiczew&ka" w „Ate­
neum". 

— JaTacz jest nasz chłop! — mó 
wili. 

A potem rozmarzyli się i zaczęli 
mi zachwalać Powiśle: 

— Solec jest dobry! Jakby tu pa 
ni jaką krzywdę chciał kto zrobić, 
to zaraz do nas! 

Potem, po dwugodzinnej rozmo­
wie odprowadzili mię do taksów­
ki i bardzo grzecznie pożegnali A 
najwytworniejszy był pam Stani­
sław. Też bez kołnierzyka. 

Taka była przygoda. Ale wszy­
stko, co panu mówię, to jeszcze 
nic. Trzeba tam było być". 

Pani Zimińska mówi te słowa ze 
śmiechem. Ale, jak się zdaje, nie 
każdy chciałby się znaleźć o 11-ej 
w nocy na Solcu w podejrzanej 
knajpie, w towarzystwie nadwi­
ślańskich nożowców. 

Nie każdemuby to uszło na su­
cho! Nie każdy potrafi być anio­
łem pokoju na Powiślu. 

Wdzięk, dowcip i odwaga uro­
czej artystki oczarowały „kawale­
rów księżyca". 

Mira Zimińska może się pochwa 
lić nową znakomitą kreacją. 

„Dawid w jaskini lwów". JI —:-: 

piaty wygranej nie przedstawiając '<>« 
ryginalnego losu. 

Choćby nawet było niewątpliwe po-
siadanie losu przez osobę, która gO 
straciła, to jednakże dyrekcja-Loterii 
nie Jest obowiązana uwzględniać wy« 
padków straty tego rodzaju dofcumeiw 
tu na okaziciela. 

Powód mógfby dochodzić praw, akt 
tySko od ministerstwa poczt i to iedy* 
nie w wypadku, gdyby nadał losy, ja* 
ko przesyłkę wartościową. W tym zaś 
wypadku żadnego odszkodowania do* 
chodzid nie może. 
~Sad wlec zatwierdził wyrok pierw* 

szej instancji, oddalający powództwo* 

Herriot 
desygnowany w preglera 

PARYŻ. 25.5. Na wczora5szel 
naradzie u prezydenta Lebruna 
nie poruszano spraw, dotycząi 
cyoh utworzenia przyszłego ga« 
bmetu. . -. 

Należy jednakowoż, zauwjżyfci 
że prezydent Lebrun, z a p n s z a -
Jac dziś Herrłota. faktyerate de 
sygnował go na stanowisko 
przyszłego szefa rządu. 

Emir Fajsat u premiera Pryaiora 

\ Zakop złota 10,5 milionów 
M bilansie dekadowy* Banku Polskiego 

.Wicekról Hed&aM c m Fsjtai w drodze do pałacu Rady MinutrOw, 

W ubiegłej dekadzie (miedzy 
10 a 30 maja) Bank Polski zaku­
pił złota za 10 irrilj. 629 tys. zł. 
Zapas złota wynosi więc obec­
nie 554 miłj. 857 rys. złotych. 

Zapas dewiz, zaliczonych do 
pokrycia, zmniejszył się o 16 
milj. 718 tys . i wynosi obecnie 
55 milj. 261 tys. zf. 

Pozycja natychmiast płatnych 
zobowiązań zwiększyła się o 29 
mili 443 rys. zł. do 198 mHi. 823 

tys. zł., wskutek wzrostu stanu 
Tachunków źyrowych. 

Ofoieg biletów bankowych 
zmniejszył się o 53 mit). 945 tys. 
zł. i wynosi obecnie 1050 milj. 
314 tys. zł. 

Pokrycie kruszcowo - walu­
towe wzrosło do 48.84 proc., po 
krycie złotem samego tylko o-
biegu biletów bankowych wynó 
si 52.83 proc. 

Siedmiu aresztowanych 
• M d wsptfpracowiiU* Kreugera 

LONDYN. 25.5. Ze Sbtokbofenu 
donoszą, o dalszych sensacyj­
nych wesztowanlach w związku 
z barfcructwem Kreugera. Wczo-
rąj a resa»cr*'aqo SJoettpHOfc 

oego z gtównych d y i ^ t o r o w Io­
wa rzysSwa i najbltószego pfzyja-
c:la JCreueera. Liczba aresztowa­
nych wspołpracowaków; ftptuge 
ra <k*4a ido Z-u, .WPK*41 lUni * i» t« w«n*ro #ł tX ntoicnA nrfceknH Hwlfcsa e<mr Cajsa.! 



• I \ 

* lfiajs T53J fk 

Trzej porucznicy komuniści 
rozsiewali f t tsn • hgosłaMjl 

BJAŁOGRÓD. 2SS. Minister-1 myślnie podawali do prasy zagra 
Siwo marynarki wojennej pragi aicznej fałszywe wiadotnś::. 
nac położyć kres rozsiewaniu fał Aresztowany został tylko por. 
szywych pogłosek o sytuacji pol Atanaskovic. gdyż M!Jojkovic 

popełnił samobójstwo, zaś Miladi 
noyicowi udało się zbiec 

Równocześnie z Atanasktvi-
cem aresztowano kifleu poruczni 
k ó w 1 podporuczników. podejrzą 
nych o współudział, a także ma­
jora Djokica pod zarzutem niepo-
wiadomienia władz, mimo.znajo 
mości faktu. 

Silna pozycja waluty polskie! 

litycznej kraju w prasie zagra­
nicznej. ogłosiło komunikat, w 
którym oświadcza, że zdołano 
.wykryć w jednym z garnizonów 
•trzech poruczników, pozostają­
cych na służbie komunistycznej 
propagandy zagraniczne!. 

Porucznicy ci. Milaiinowrc. 
iAtanaskovic 1 Milojkov'c roz-

wtdlttg miarodajnej oceny angielskie) 
Times", organ sklei walirty przed wzrastałaś* depre­

sja gospodarczą iett zodna podkreśle­
nia. Bilans Banka Poiskiezo z dn.a JO 
kwietnia wykazuje, ze pokrycie zl<>tem 
I obcemi walutami wynosi bC , proc. 
obiegu pieniężnego. 

Korzystny bilans handlowy 1 brak 
oznak inflacyjnych zarówno z* siiony 
Banka Poiskiezo, jak i skarbu pifl5'wa 
przyczynią sie do stabilizacrf waluty 
polskiej." 

„Financial 
City londyńskiej zamiesz­
cza dziś p. t. „Sflna pozycja 
polskiej waluty i systemu mone­
tarnego" następującą korzystną 
ccenę finansów polskich: 

— Polska Jest Jednym z niewielu kra 
jów w Europie, który zachował nor­
malny sytem monetarny, a obrona pol-

- M -

\ 
Znakomite Mnicka o ks. Walji 

crdzoaaoH Krzytea ZasUgł 
LONDYN. 25.5. Z Waszynglo-[ czasie przelotu przez Atlajtyk 

Tnu donoszą, że Sena< uchwalił dziś p . Earhart przyjęta dziś była 
? przez akJamację nadariie !f tni-l na specjalnej audiencji przez księ 
Hczegc krzyża zasługi lomiczce j cia Walii, któremu opowiedzia-

Karhart, która jako pierwsza ko : działa o swych wrażeniach z do-
' bleta dokonała w lekoidawymi konanego lotu. 

n • : i I I 

0 ustroju samorządu miejskiego 
PmyteM St—HWI w Loedyile 

wybieralay. a prezydent sprawować 
winien nad tym organem władze 
zwierzchnią. Duże miasta winne oyc 
deeione na odrębne okręci ma^strac-
ckie, a gminy wiejskie należy tra*io-
i-jć odrefcn e od miejskich. 

Akcja rewizyjna, stanowiąca nie wąt­
pliwe prawo Rady Miejskiej, wiana 
być dokonywana przy udziale fachow­
ców. 

Przemówienie prezydenta SłornifUkie 
go. wygłoszone w Jezykn pois*,!E zo­
stało następnie przetłumaczone na je­
żyk angielski. 

Dziś wieczorem dełegac;a polska 
wzięła udział w uroczystem przyjęciu. 
wydanem na czci- kongresu przez 
rząd brytyjski. 

LONTJY. 24J. Na ćzs.eiszeai raunun 
posiedzenia V miedzynarodoweco kon­
gresu miast w Londynie w dyskuji 
nad ustrojem miejskim zabrał glus pre­
zydent m. Warwawy- Slonnftslc. for-
muhijac postniaiy Polskiego Zn. Miast 
M aktaalnych zagadnieniach cs.rojn 
mińskiem. 

Prezydent Słoraubkl zaznaczył, ze, 
edanjem Zw. Polskiego, organ wyko­
nawczy miasta może być odrębny a ka 
-delicja iego dłatsza. o ile zez»jli na 
to Rada Miejska Organizacje kolebał-
ną należy uznać za lepszą ' hardzi •! 
odpowiadająca współczesnym wymaga­
niom ustrojowym. 

Stanowisko prezydenta w..nno być 
wyodrębnione z ogólnego grona magi­
stratu. Organ wykonawczy wulien być 

Stefan Biedrzyński — lauieaten 
Dn. 25 ti. m. w Warszawie odby­

ło &i« posiedzenie sadu konkurso­
wego, powołanego przez zar -ad 
Z wiązka Autorów Dramatycznych 
dli wyboru najlepszej polskiej 
sztuki, granej po raz pierwszy w 
Warszawie w czasie od 1 stycznia 
1931 r. do 1 maja r. b. 

Nagrodę d'a laureata tego kon­
kursu (w wysokości 1000 zł.) ufun­
dowała pani Reynelowa dla ucz­

czenia pamięci swego męża. 
Jury konkursowe stanowią: 4 

autorzy dramatyczni wybrani przez 
zarząd ZAD (Grabiński, Gorczyń­
ski Kawecki ! Bunikiewicz); 2 dy­
rektorzy teatrów (Szyfman i Cha­
berski) i jeden krytyk (Jan Lorev 
łowicz). 

Jnry przyznało nagrodę tego­
roczną Stefanowi Kiedrzyńskiemu 
za sztukę ..Szczęście od jutra". 

Dyscyplinarka o aktach temu 
w politethnlce lwowskie] 

Senat Politechniki Lwowskiej. 
uchwalił jednomyślnie: 1) zatwier­
dzić w całei rozciągłości zarządze­
nie rektora o zawieszeniu wykła­
dów i ćwiczeń, 2) pozostawić 
uznaniu Rektora termin ponowne­
go podjęcia wyładów i ćwiczeń. 

3) wytoczyć dochodzenie dyscy­
plinarne wszystkim tym stude I-
tom, o których wiadomo jesr. 
że w związku ze strajkiem z dnia 
23 maja b. r. dopuszczali sie w 
szkole aktów terroru. 

Gorgułow porwał Kutiepowa! 
Sensatyine pogłoski o zabójcy prezydenta Doumer'a 

od niego PARYŻ, 25.5. — TeL wł. — W 
śledztwie w sprawie mordercy 
Prezydenta Francji Doumera nastą­
pił dzisiaj sensacyjny zwrot 

Zjawili się mianowicie celem zło­
żenia zeznań emigranci rosyjscy z 
Pragi Czeskiej. 

Zeznali oni, że Gorgułow rozwi­
jający w Czechosłowacji swą ide­
ologie rosyjskiej partii faszystow­
skiej, czynił wielkie starania, aby 
zainteresować swą akcją ówcze­
snego przywódco emigracji rosyj­
skiej, gen. Kutiepowa. 

Gen. Kutiepow, jak znów zeznali 
ludzie z jego otoczenia, zaintereso­
wał się pomysłem Gorgułowa i 
mimo. że miał słabe tylko pojęcie 
o celach i dążeniach zielonego 
stronnictwa, przybył do Pragi 
Czeskiej i przez dwa dni konfero-
wał z Gorgułowem. 

Dalej emigranci z Pragi zeznają, 
że po konferencjach z Kutiepowem 
Gorgułow znikł na kilka dni. a na­

stępnie później nadeszła 
wiadomość z Paryża. 

Naskutek tych zeznań powołano 
do ponownego badania wszystkie 
osoby, które przesłuchiwane były 
w związku z zaginięciem gene ała. 

Jeden z przesłuchanych, pracow­
nik przedsiębiorstwa, zajmującego 
się myciem okien, powtórzył saro-
je zeznania. 

Był on jedynym człowiekiem, 
który widział fakt wciągania Ku. 
tiepowa do tajemniczej zielonej li 
muzyny. 

Był wtedy na.drugiem piętrze i 
kończył mycie okien. Zauważył z 
całą pewnością, że człowiek, k'.6ry 
ciągnął generała, był atletycznej 
budowy, wzrostu około 1 mtr. 90 
cm., o mongolskiej twarzy. 

Gdy pucerowi pokazano z tyłu 
sylwetkę Gorgułowa, poznał go, 
jeśli chodzi o wzrost i budowę ra­
mion. 

Siady Gorgułowa w Polsce 
w orgaitacll Borysa Sawlnkowa 

PARYŻ, 25.5. Śledztwo, prowa­
dzone z wielką skrupulatnością 
przez policję francuską, rozpatrując 
szczegół po szczególe życia Goi-
sulowa, dobiega do chwili, w któ­
rej zabójca prezydenta opuszcza 
Kostów, udając się do Miński. 
skąd decyduje się wyjechać do 
Polski. 

Jeden z żołnierzy bolszewickiej 
straży granicznej ułatwia mu przej 
ście granicy. Gorgułow kieruje się 
do Warszawy. 

Przesłuchany w tej sprawie Gor 
gułow zeznaje dziś wręcz przeciw. 
nie. Mianowicie twierdzi, iż prze 
szedł granicę przy pomocy włoś­
cianina, należącego do organizacji 
Borysa Sawinkowa. 

Znalazłszy się na terytorium 
polskiem, Gorgułow rzekomo za­
mieszkał w Wołominie. W r. 1921 
miał otrzymać od władz polskich 
paszport do Czechosłowacji i Buł­
garii (PAT). 

Katastrofalne burze i grady 
M Pomorzu i w Wielkopolsce 

BYDGOSZCZ. 25.5. Jak wstuka z do 
kładnycb danych, onegdajsza b„i<.a wy 
rządziła na Pomorzu! w Wukopolsce 
bardzo znaczne straty materialni. 

W powiecie gronowskim g:ad znisz­
czył zasiewy na przestrzeni uk*lo 40 
kim. kw. Na polach znajdowano więk­
sza ilość zajęcy 1 kuropatw. 

Grad w 9-u wsiach wytlnkł prawie 

wszystkie szyby 1 dachówki. Sii oko­
licą Lrpienicy przeszedł r6wi.cz %\&& 
niszcząc w 7 procentach zasiewy 1 
drzewa owocowe. 

W powiecie świeckim huragan *y 
rządził znaczne szkody. W Lichowie 
w pow. chojnickim piorun nóerzyl na 
polu w grupę osób, przyczeni ,'edr.ą za 
bił. dwie zaś ciężko poparzy!. 

GIEŁDA 

Znakomici lotnicy transatlantyccy 
na kongres!e w Wlecznem (Helcie 

GIEŁDA WARSZAWSKA 
z dnia 24-co b. • . 

Walały I dewizy 
Dolar Stan. Ziedn 8.85: Hoi-.ncja 

361.00; Londyn 33.00: Nowy J->rk biJ: 
Nowy Jork (kabel) 8.904: Paoż 3*14: 
Prata 36.38: Szwajcarja I74J5: Wio­
dły 46.70. 

Papłery procentowe 
7 proc. poi- stabilizacyjna 4SJ0O — 

46J0 — 45J6 (w proc.): 4 proc prf. 
rnwestycyha serjowa 96.00; 4 proc. 
pol. iawestyc 8900: 4 proc. państw, 
pot. premiowa dolarowa 46.00 — 45.75: 

W obecności Mussoliniego. pre­
fekta Rzymu i korpusu dyploma­
tycznego nastąpiło na Kapitolu 
rzymskim uroczyste otwarcie mię­

dzynarodowego kongresu k>ti::ków 
| 5 proc. konwersvina 37.00: 8 proc. L. Z. transatlantyckich. 
! Banka Oospod. Kraj. 94.00 (zł. 16I.6S): Otwarcia obrad dokonał osób ś t e 
8 proc oMrg. Banko Gospod. <r«j. 94.00 generał Stak) Balbo. włosk' mmi-
(zł. 161*8): 7 proc. L. Z. Banito Oosp. ster rolnictwa, będący sąm k>mi-
KraJ. 83.25 (w proc): 7 proc (Alig Ban kiem transatlantyckim, bow em w 
ka Gosp. Kraj. 83.75 (w proc.)- 8 proc. r o j t u z e $ z łym przeleciał Atlantyk 
L. Z. Bankn Rolnego 94JM (z.. JS'-6^ południowy na czele eskadry 12 
7 proc. U Z. Banku Rolnego =3.*> (w. w o d n o p , a t ( w c o w włoskich, udając 
proc): 8 proc. U Z. ziem. doi.r. Sc.OO., . . . . or.__iji 
4 i pół troć L. Z. ziem. 3350 - 33.10;, s ,e * n l m I *» BrWIll-
8 proc L Z. m Wa™awv 54.-5-53.00 W kongresie btora udział naj-
— 53 75; 8 pmc. L. Z. m. Kai sza 5b.u0.;znakomitsi ^otnicy świaU. a wiec 

Akcje i admirał portugalski Coutiufeo. słyn-
Bank Polski 70.00. 'ny z lotu do Tokio włoski lotnik 

pułk. Ferrarin, sir Hubert Wiikins 
podróżnik podwodny do b'eguna 
północnego, znakomici lotnicy fran­
cuscy Assollant, Lotti, Leon Cha'-
le, Jan Mermoz i towarzys'. C-'1-
stes'a w locie z Paryża do Nowe­
go Jorku Bellonte i wreszcie zna­
ny amerykański pilot Gatty, który 
wraz ze swym towarzyszem Po­
stem przeleciał dookoła śwbta w 
osiem dni. 

Obrady kongresu poświecone są 
lotom transatlantyckim. Lotnxy 
dzielą się zebranemu w czas:e 'o:u 
nad oceanem spostrzeżeniami, któ­
re następnie wykorzystane zosta­
ną przy organizowaniu stałej ko­
munikacji transatlantyckiej. 

Turcja zgłosi sie do Ligi Narodów 
ia zgoda Sowietów l Włodi 

Turcja zamierza z«losić swe 
przystąpienie do Lieri Narodów, 
o ile otrzyma, na wzór Polski, 
pół stałe miejsce w Radzie Lrgi. 

W czasie wizyty w Moskwie, 
lsmed Pasza uzyskać miał za­
pewnienie rządu sowieckiego, że 
Moskwa nie będzie traktowała 
przystąpienia Turcji do Lhci Na­

rodów lako aktu nieprzychylne- \ 
zo w stosunku do Sowietów, w ' 
toku zaś dbeonel wizyty w Rzyi 
mie. Ismed Pasza omówić mlal z ' 
Mussolinim sprawę przystą^ei . 
,iia Turcji do Ligi Narodów. 

Włochy wystąpić mlaJyby w; 
roli pośrednika i zapewnić Tur* . 
cli pól-stale miejsce w Radze. v * 

Tajemnica podróży b. nfn. Curtiusa 
Zabiegi o zamówienia sowieckie dla Niemiec 

BERLIN. 25JS. — Teł. wł. — Jak 
się korespondent Wasz dowiaduje, 
pobyt byłego ministra spraw za­
granicznych Rzeszy dr. Curtiusa 
w Moskwie związany jest z dwoma 
zadaniami, a mianowicie: sprawą 
uzyskania zamówień sowieckich 
dla niemieckiego przemysłu che­
micznego oraz pchnięcia na'Tea>ne 
tory prowadzonych rokowań nw-
.-niecko-sowieckich w sprawie za­
warcia nowego układu Tamowego, 
ustalającego ogólne warunki do­
staw przemysłu niemieckiego dla 
Sowietów. 

Zarazem poruszona ma być w 

Moskwie sprawa konkurencji ani 
giełskiej. W awołm czasie ciężki 
przemysł niemiecki otrzymał zamól 
wienia sowieckie na 500.000 ton 
przemysłowcy niemieccy zastrzeg* 
ił sobie opcję, lecz gdy obecniei 
oświadczyli gotowość wykonania 
zamówienia w terminie żądanym 
strona sowiecka oświadczyła, i o 
zamówienie anuluje. W Berlinie 
łączą to posunięcie sowieckie z wy 
r.ikiem rokowań angielsko-sowiec-
fcich w których wyniku Anglia przy 
znała 1,6 milionów funtów szterUn-
gów na finansowanie eksportu do 
Rosji. (My). 

Olbrzymi stalowy ptak niemiecki 
pneleciał Atlantyk I wrócił do Berlina 

BERLIN. 25.5. — Teł. wł. _ Po 
iwycięskiem pokonaniu północne­
go Atlantyku w kierunku wschod-
.iim i przebyciu etapami 8500 km 
DOX wylądował dziś o godz. 16,12 
na jeziorze Miiggełsee pod Berii-
.lem. 

Ostatni etap lotu z Carlshijst ood 
Southhampton, skąd DOX wystar­
tował o godz. 10,20 odbył wodno-
ntatowiec lecąc wzdłuż wybrzeża 
kontynentu do Hamburgu poczem 
wzdłuż Łaby i Haweli 

O godz. 18,05 olbrzym! stalowy, 
ptak mieszczący w śwem wnętrzu 
17 osób dotarł do zachodniego 
kratka Berlina i poprzedzany osza­
łamiającym szumem motorów prze 
:ecłat ponad łukiem tryumfalnym 
Brandenburger Tor, 1 skierował 
iie ku miejscu lądowania gdzie 
oczekiwat go tam minister komuni­
kacji Treviranus, nadburmistrz 
Berlina, dr. Sahm i tysiączne tłu­
my. (My). 

Klucze New Jarku 
w rekach Ignacego Paderewskiego 

Na ratuszu nowojorskim odr 
było się uroczyste przyjęcie Pa­
derewskiego. któremu prezy­
dent N. Jorku wręczył tóucze 
miasta. 

W uroczystości wzięli ujz'al: 
radca ambasady' Sapieha, konsul 
generalny Marchlewski i liczne 
delegacie towarzystw polskch.,, 
Wojsko oddało honory. 

Dwa płonące samochody 
na ulicach Warszawy 

Wczoraj w godzinach popołu­
dniowych zapaliły się w dwu punk 
tach miasta, na ulicach, dwa samo­
chody. 

O godz. 12 w pot. zapalił się na 
drodze Wilanowskiej, wskulek 
zbytniego przegrzania motoru, wie! 
ki samochód pocztowy Nr. 25474. 

Zanim przybyło pogotowie Iłl od JAuto-Preling, 
działu straży, karoseria samochodu Iszkodzony. 

spłonąła niemal doszczętnie .: 
To samo pogotowie w "godzinę 

później zawezwane zostało do pło­
nącego auta na rogu Brackiej : Al. 
Jerozolimskich. 

Przyczyna pożaru było pękniecie 
szklanego fiHru przy karbura;orze. 

Samochód, należący do firmy 
został .poważnie u-

Na drucie telegraficznym 
zbliska * zdaleka 

— Senat stanu New Jersey przylał pre 
iekt ustawy, przewidującej nasrode w 
wysokości 2.000 funtów szteillnzów dla 
osoby, która wskaże morderców dziec­
ka Lindberga. 

— Na burmistrza Wiednia został o-
brany ponownie socjalista dr. Seitz na 
wice-burmistrza — socjalista - tmer-
ling. 

— Z Charbinu donoszą o nowych 
waHtach w północne! Mandłuiji. woj 
ska japońskie zaiely miasto tiinun. tio 
rac do niewoli 50 powstańców chiń­
skich. oraz zdobywając duże łupofl 
broni i amunicji. 

— Na ekspertów w sprawie finan­
sów Austrii zostaH powołani pricz Li­
zę Narodów pp. Priere (Beltia), Trip 
(Holandia) I Musy (Szwajcaria). 

— Następca tronu .rumuflskt jo »W 
Ki książę Michał odwiedził uczoraj pol 
>ką linje lotniczą „Lot" na letnisku bu 
kareszteńskim w Bsneasle. Interesując 
sie żywo kontsrukcją I »c*nerrzji«m 
urządzeniem samolotów p*jk''.h. 

— Na. wieży kościoła Św. Andrzeja 
w Lipsku liczącej 76 metrów wysokości 
zatknęli komuniści czerwony sztandar 
z przeciwreligijnym napisem » trudem 
JMinicto ten sztandar-
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ANTONI MARCZYŃSKI 

Władczyni podziemi 
Podniósł jej naperfumo-waną dłoń ku ustom 

i krzyknął ze zdumienia; na serdecznym palcu 
dostrzegł teraz podłużną bliznę, przypominającą 
wyglądem odcisk po bardzo ciasnym pieścionku. 

— Więc to była pani?! — Bezbrzeżne zdu­
mienie i jakby niedowierzanie zabrzmiało w je­
go okrzyku. — N i e ! To przecież niemożliwe! 

— Możłiwe. możliwe, — oponowała z ujmu­
jącym uśmiechem, — gdyby owa ułomna sta­
ruszka była zmuszona powstać z fotelu byłby 
k i wypadł z pod szala na podłogę ten oto miły 
i miękł garb, — dodała, wskazując dużą, jed­
wabną poduszkę, poczem przymierzyła ją sobie 
na plecach.- — I co pan na to? 

— Staram się ochłonąć z wrażenia. 
— I co jeszcze? — Uśmiechnęła się w ocze­

kiwania jakiegoś komplimentu, ale Ropsk: mil­
czał. — Więc ia parni powiom, co jeszcze. Pan 
się zastanawia w tej cbwrli, co jest maską a co 
autentyczną twarzą baronowej. Bo skoro już 
mam taki dar mistrzowskiego charakteryzowa­
nia sie. to może rzeczywiście Jestem siedemdzie­
sięcioletnią babuleńką-. , 

— Absurd, — żachnął się. 
— Wiec 50-c!oletnią... W każdym razie mu­

sze rozproszyć łe wątpliwości,. Oto mó< pasz­
port -

— Aież. proszę pani— 
— Ja żądam tego! Panie lektorze, proszę 

być DOSłUSUOTŁ 

Zajrzał więc do jej paszportu i stwierdził 
z przyjemnością, że baronowa Tatjatia von Khyn-
ield ukończyła zaledwie 32-rok życia Czy i mógł 
przeczuć, że trzyma w ręku sfałszowany deku. 
z tych konsulatów, w których właścicietka tego 
ment. skoro nie poznano się na tern w żadnym 
paszportu zaopatrzyła się w wizy, 1 skoro urzęd­
nik polski na granicy w Zbąszyniu równ;eż nie 
powziął żadnych podejrzeń?! 

Edward Ropski ochłonął już ostatecznie. 
— Wszystko to pięknie, — rzekł, — ale rad-

bytn wiedzieć, dlaczego pani sobie w tak złośli­
w y sposób ze mnie zażartowała. 

— Ponieważ Bazyli Stern wspomniał mi 
w Warszawie o pańskich skrupułach... Teraz ma 
pan do wyboru: mogę być sobą. jak w tej chwili, 
lecz równie dobrze mogę być garbatą staruszką. 
Co pan wybiera? 

— Jakże pani może wogóle pytać o to I 
Niech pani zostanie sobą, naturalnie! — zawołał 
ze szczerym zapałem 

— Poprosić ładnie, — rzekła, podahe mu 
dłoń do ucałowania. — i podziękować za miłą 
niespodziankę. 

Sam podniósł ku ustom Jej drugą rękę, gdyż 
był szczerze ucieszony, że widmo ośmieszającej 
go na dancingach babuleńki przepadło raz na za­
wsze. 

— A teraz, — oświadczyła pani Tatiana von 
Rhynfeld, wsuwając rączkę pod ramię Ropskie-
go, — idziemy na kolację... 

ROZDZIAŁ XXVII. 
UCIECZKA. 

L o d w * Erdtracht zgodzH słę na przejażdżkę 
att Lasku Butooskieza taksówka, lecz nie zanie­

dbał żadnej ostrożności. Niepoślednie wśród nich 
miejsce zajęło zabranie małej, skórzanej wali­
zeczki, której widok budził paniczną grozę w ste-
roryzowanej dziewczynce. 

Gwar i zgiełk „Wielkich Bulwarów" oszoło­
mił Hanię, w zachwyt ją wprawił najpięki.icjszy 
plac świata. „Place de la Concorde" i wspa.-.iała 
„Avenue des Champs-Elysees" z wyrastającym 
w perspektywie „Łukiem Triumfalnym", aż 
podbił serce dziwczynki doszczętnie „Lasek 
Buloński". Pod naporem wrażeń wzrokowych 
zapomniała o wszystkiem, n!e wyłączając śmia­
łego planu ucieczki z pod vopiekuńczych" skrzy­
deł dziwnej siostry Ludwiki. 

Dopiero w powrotnej drodze zaszło coś. co 
przypomniało Hani jej dzisiejsze rozmyMana, 
obawy, złe przeczucia 1 niezłomny zamiar wy­
jaśnienia sytuacji: bowiem, mimo przytępiaiące-
go myśł działania zastrzyków mimo łotrowskiej 
metody pielęgniarki, wmawiającej swej cfia.ze, 
że nazywa się Lilian Erdtracht i jest nerwowo 
chora, dziewczynka trzymała się kurezjwo 
wspomnień i wierzyła, iż Jrst Hania Mirecką, 
bratanicą i pupilka doktora Mirecklego taj-
leoszeo stryjaszka. opiekuna i znanego dobrze 
w Warszawie lekarza... 

— Tak. Tyłko to jest prawdą, — po^ ta­
rzała sobie dziś zrana. — a siostra Ludwika 
kłamie... Lilian? Pierwsze słyszę. Tu zaszła 
chyba jakaś pomyłka. Może jest Jakaś dz'ew-
czvtrka nazwiskiem Lilian Erdtracht, ale to nie 
Ja! Napewno!.. 

Taksówka okrążyła „Trocadero" 1 zbliżała 
się do wieży Eiffla, kiedy jakiś brodaty Jego­
mość stanął, Jak wryty i zaczai wymachiwać 
rękoma. 

— Louis! Louis! — wołał, patrząc *a pie­
lęgniarkę. 

Na Pont d'Ióna" samochody posuwają, się' 
zazwyczaj dość wolno, a!e właśnie w ter cŁtttfl 
powstał zator aa moście i taksówka ugrzęzła 
na kilkanaście sekund wraz z całym długjn 
sznurem aut. Jadących za nią i przed nią W y -
korzystywując ten przymuso wy przystanek biC* 
dacz podbiegł coprędzej i wskoczył na stopień 
taksówki. 

— Jak się miewasz?! — huknął, wyciąga­
jąc dłoń do Ludwika Erdtrachta, niezbyt za­
chwyconego tern spotkaniem. Wydało się Hani, 
że spojrzenia „siostry" I brodatego Francuza 
skrzyżowały się nad Jej głową. — Więc Jesteś 
znów w Paryżu? 

— Jak widzisz, — odburknął Ludwik I dodał 
z naciskiem: — Jak widzisz, siostra Ludwika 
znowu grasuje nad Sekwaną... 

— Dosłownie nad Sekwaną, — roześmiał się 
brodacz, czyniąc aluzję do tego, że aiajdowall się 
właśnie na moście. Ale zrozumiał snąć, o co 
chodzi tamtemu, bo nie nazwał go już ani razu 
Ludwikiem, lecz stale Ludwiką. — Oho,' Już ru­
szamy. Czy pozwolisz, żo się przysiądę na chwil­
kę? 
na chwilkę? 

— Jeśli chcesz, to siadaj. — mruknął Erd­
tracht, — podwiozę clę do kościoła ..Madelel 
ale nie dalej. 

— Ale nie dalej, — powtórzył brodacz, Jak 
echo. — Rozumiem... Czy ona mówi po francus­
ku? — spytał ciszej. 

-r Nie wiem. Może... Na wszelki wypadek 
gadaj... rozsądnie. 

Rzekłsiy to. polecił Erdtracht Hanł. by ngła-
rjjia na skladanem siedzeniu, a brodacza posadził 
na lej miejscu, obok siebie, (D. c. n.) 

http://r6wi.cz
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Miss Earhardt o swym locie nad Atlantykiem 
Zwierzenia imiałei letniczki amerykańskiej 

Zwycięski automobiliata 

™m 

Pełen urwani i ckaratieru portret Mi-
I K M Korarbińskieio w «ykooan'n Ał-
Joosa Karneao- Z wystawy „Rytmu" w 
4»t- Propagandy Sauki w Warszawia bergfa, Tak dz i ś Śmiała 

*•& 

\me)ja Earbardt-Pulmau (x). witana entnzjastycznie po szcześiiwem wyładowaniu.w Irlandii 

Jak przed pięciu la ty Lfnd-
lotniczka 

Z r*"i'i rnodxw w Warszawie 

miss Amelja Earhardt, a właści­
wie lady PUfrmaTi, jest na ustach 
całej Ameryki. 

Miss Earhardt, która przed 
kfflwi dniami samotnie przeleciała 
Atlanłyk z Harbour Grace w No­
wej Furriandji do Angrlii opowia­
da ciekawe szczegóły o swojej 
nadmorskiej podróży. 

— Prawie cały czas leciałam 
podczas ulewnego deszczu lub w 

Pilotka wystamfOwała o godz. 
7 m. 20 wiecz. według czasu miej 
scowego (godz. 11 m. 20 według 
czasu środlk. etrropejskiego) - i 
skierowawszy się odrazu na 
wschód gwałtownie zaczęła' brać 
wysokość. Po kffltufiastu minu­
tach jej czerwono - złoty samolot 
rozpłynął się w mgle nadmorskiej. 

Miss Earhardt, Ifcząca obecnie 
34 lat. wyszła zamąż w roku zo-

lantykiem pobiła nowy rekord — 
szybkości przelotu nad oceanem. 

Von Brauschitsoh, znany niemiecki kie­
rowca samochodowy, triumfator mię­
dzynarodowych zawodów na torze A-

vus pod Berlinem. 

Rozprawa w Łowicza 

cęstej. mlecznei mgle. To smu- «]>»•? *» man^° *y4™<* ame 
sza-fo mnie do szybowania na bar- f a ń s k i e g o mr. G. Putmana. 
dzo nieznacznej wysokości. By­
łam przygotowana na lot 20-go-
dzimiy, ale już po upływie 15 ga­
dzin zaczęły mnie opadać wątpli­
wości czy siły moje i nerwy wy­
trzymają ren wysiłek i czy star­
czy mi benzyny. Uszkodzenie sil­
nika zmusiło mnie do lądowania,! 
gdyby nie to. bezwzględnie d< Ie 

Poznała go w r. 1928. On to wła­
śnie orga-nizował i subsydiował 
jej pierwszy lot transatlantycki, 
który odbyła w czerwcu 1928 r. 
na samolocie „Friendship" —, 
..Przyjaźń" wespół z p !hfem! 
Wrtmerem Stultzem. 

Wówczas miss Earhardt zarę­
czona była z mr. Chapmanem. I 

iOneicdaj w hotelu EufootŁkim odbyta ta Aicłłta rewia mody. z której do-
i iód został przeznaczony na rzecz Towstzysrwa B Mjołek dla dzieci. Na 

zdjęciu fracfnect re*jj. 

Panorama życia Berlina 
BerBo. dria 23 maja. | masowo domy w Berlinie 1 Wro-

Prace "budżetowe -w Niemczech | cławra. 
dobiegły nareszcie końca. _Zban- | Pierwsze jaskółki Hitlera masze 
kratowane" Niemcy projektują ko-irnja zresztą w dość szvbkiem tem-
tosama sumę nie, jako wynik wyborów do sej-

trzech miliardów marek I mów różnych krajów Rzeszy. Pre-
a zapomogi dla bezrobotnych. O- imjerem małego krain Anhaltu zo-
'"Jsjfe dane urzędowe obliczają stał zdymisjonowany Drzez rządy 

rc bezrobotnych na 6 milionów. Bruninga radca ministerialny. 
ynosi to rocznej zapomogi około zaciery hitlerowiec. 

marek na bezrobotnego. co na D. Freyberz. 
e polskie stanowi około 100 zło Pozatem gazety notuia iako '-•- (Farłiardł 

eh naesiecznie. Ibjaw kryzysa zbrodnie, coraz częst! 
Tragiczny jest naprawdę los nie- sze. coraz wiecei krwawe. Mnożą j 

mieckiej młodzieży, tei. która jesz sie napady rabunkowe i Berlin za-
cze nigdy nie pracowała i nieorcd- czyna przypominać coraz więcej I 
ko będzie mogła stanąć do jakiego Chicago. Specjalnie szoferzy tak-
tolwiek warsztatu pracy. Narasta sówek nie sa pewni żvcia w nocy 
•owe pokolenie ludzi, którzy od n- i odmawiają jazdy w odleglejsze i 
lodzenia prawie sa na łasce soołe- dzielnice Berlina pasażerom, któ-

ciałabym do Paryża. I Poznawszy Putmana. który zaj 
- Wyładowałam na niewiel-1 f > ' s i e d z ą swą frrma wy 

kiem poAu — opowiada dalej miss 
Earhardt — Pierwszą osobą, któ­
ra powitała mnie na ziemi angiel­
skiej, była właścicielka półka, na 
którem osiadłam. Jak to rozkosz­
nie było usłyszeć ludzki głos, po 
-ylogodzrrjnej ciszy, mąconej tyl­
ko regularnym warkotem silnika, 

Śmiała letniczka wystartowała 
do Europy z iomłska w Harbour 
Grace na Nowej Ziemi, dokąd 
przybyła dnia poprzedniego. W 
locie z New Jersey do Harbour 
Grace towarzyszyli jej Bert Bal-
chen. pilot admirała Byrda, w je­
go tocie z Ameryki do Europy, i 
mechanik lothiczki Edward Gór­
ski, z pochodzenia Polak, prze­
bywający w Stanach Zjednoczo-
nyeh na emigracji. 

dawniczą badaniami arktycznemi, 
zerwała swe narzeczeństwo i w 
roku zeszłym wyszła za niego 
zamąż. 

Miss Amelja jest absolwent­
ką uniwersytetu. Podczas- wojny 
była pjdegmiarką w Czerwonym 
Krzyża kanadyjskim. 

W r . 1918 zaraz po zawieszeniu 
broni wstąpiła do szkoły lotniczej 
i w parę miesięcy później otrzy­
mała dyplom pilotki. 

Miss Earhardt ma za sobą kil­
kaset lotów, wykonanych w roz­
maitych warunkach atmosferycz­
nych nad terytorium całych Sta­
nów Zjednoczonych. Ostatnio 
mrss Earhardt ustanowiła, nie-
uznany coprawda oficjalmt. re-

; kord wzlotu na wysokość na au 
Lotnicy ci pożegnali tam miss itogiro osiągnąwszy 6.075 metrów. 

I Teraz, w locie swym nad At-

Miejsce katastrofy 

Iragment sali sądowe) w Łowiczu podczas arregdafezej rozprawy po wizS 
lrkalnej na miejscu wypadku samochodowego, w ktżórym zginął ś. p. Roland. 
W pierwszym rzędzie siedzą od lewej adwokaci: Domański, Jarosz, Gołd» 
stcin, za nimi oskarżeni (od lewej): burmistrz Łowicza Bacia, wicebunn. 
Drzewiecki, ławnik Czerwiński i Bodo. W kółku rzecznik powództwa cywł* 

nego adw. Krońskl w chwili przemowy. ; ' ' " , 

Olimpiada 
w starożytnej Grecji 

ezeńst W Ł 
Tymczasem jednak .ubogie, zban zaufania. 

rycłi wygląd nie budzi zbytniego | 

kratowane" Niemcy nie przestają 
wydawać miliardów na inwesty­
cje. Jeszcze w roku 1928 wydano 'wód ostatnia 
r m e 

•iljardów narek aa nich budo-
wlawy. 

Ł jeszcze w zeszłym roku 4 mil-
rdy. Jak na naród zbankrutowa­

ły. żyjący oddawna na kredyt i że 
branina — to dosvć. 

W rym" roko projektował nie-
urzad pośrednictwa pracy 

O Polsce zaczyna sie znowu pi- i 
sać i krzyczeć. Daie ku temu DO- | 
wód ostatnia debata w Genewie. 
w której minister Zaleski zdemas-1 
kowal 
niemieckie kłamstwa propagando- i 

we 
o rzekomych krzywdach niemiec­
kiej mniejszości w Polsce Drży wy .-
konywaniu reformy rolnei w Po-1 
znańskiem i na Pomorzu. W Dro- i 

r"."l~̂ ,"̂ 4T,' ipajrandzie i krzykach antypolskich 
. M ^ ^ w h i « y" b k > r a o b e c n i e B d z l a ł dzienniki, któ-

r m ^ m ^ r ^ f h . ' H~.K !̂re d 0 niedawna jeszcze obiawiały 

We N» N L S S L S f ^ L ^ t i . u S I K ieruDku i a k Berliner Tageblatt I 

myflnie udzielali im kredytu. O-
łtatnim, który wpadł narazie sto­
sunkowo niewiele iest 

amerykański król lutomobitowy 
I Ford. 
Licząc na rozwój przemysłu auto-
BłobBowego w Niemczech wpako­
wał w fabrykę swoich automobi­
lów w Kolonii 36 milionów marek. 
Pieniądze te. zdaje sie. będzie mu-
• a ł aważaó za orzenadłe. Ostami 
rok wykazał około 2 milionów ma­
rek straty i zuoałny zanik zbyta 
•ut»mob:lów Forda. 

W polityce także niewesołe wle-
<ci. Rząd praski z premierem Brau­
nem aa czele podał sit, po wyni­
ku wyborów do Praskiego Sejmu, 
lk> dymisji Co będzie dalej, nie­
wiadomo. Wszyscy oczekują po-
Wrota z wywczasów Hmdenburga. 
Ma oo zdecydować, kto zostanie 
•Bioistrein Reichswehry. 

Rosnące wpływy Hitlera spowo 
oowały, i e szereg endzoziemców 
posiadających njernebomości w Ber 

wyprzedaje ie po cdaUeJ ceok. 
Uważają oni widocznie, że lepiei 

csś obecnie, niż może nic w 
izłoścL Miedzy o n i nie brak 

żydów. 
obywał** połskica. 

W6»y w swoim czasie aabywałi 

^«e. będą „szlagierem" 
poliryce zagranicznei. sezonu w Rów (oznaczony strzałka) — rn.ejbte kataslroiy samochodowej, w ndiej zii-

nal Roland .Konopka. 

Odkąd urządzanym co kilka lat 
wielkim sportowym zawodom mię 
dzynarodowym nadano nazwę „o-
limpjad", każdy wie, że jest to 
wskrzeszenie nazwy starogreckich 
zawodów. 

0 zawodach tych do niedawna pa 
nowały zupełnie błędne mniema­
nia. Sądzono mianowicie, że punkt 
ciężkości starogreckich olrmpi-;d 
leżał w lekkoatletyce oraz w czę­
ści poetyckiej. Tymczasem tak nie 
było. 

Według najnowszych badań, na 
podstawie wykopalisk, stwierdzo­
no, że największą atrakcją olim-
pjad greckich stanowiła walka ria 
pieści, przyczem bynajmniej nie 
kierowano sie humanitarnością. Re 
kawice bokserskie były oczywiście 
nieznane, natomiast używano rze­
mieni bokserskich, które owijano 
dokoła pięści. Rzemienie te były 
nabijane bronzowemi ozdobam:. 
nic wiec dziwnego, że często do­
chodziło do okaleczenia przeciwni 
ka. a nawet do wypadków śmier­
telnych, tambardziej, że walka nie 
była prowadzona na rundy,, ale do 
zupełnego obezwładnienia przeciw 
nika. 

Nie odpowiadałyby też m>woc*e 
snemu poczuciu estetycznemu ów-

„Święto Dziecka** w parku Bełwederskim w Warszawie 

i. ^f 

**.& 
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czesne zapasy oraz f, zw» „pankra* 
tion", t. j. połączenie walki „fran* 
cuskiej" z pięściarstwem. W teł 
walce wszystkie środki były -doi 
zwolone, stosowano też wedle, wd 
li brutalną siłę. Raz zdarzyło sio 
nawet, że pewien atleta, czterpkro 
tny zwycięzca w „pankrałionie'*i 
nazwiskiem Arrachjon, został przez 
swego przeciwnika uduszony.' 

W lekkoatletyce na pierwszem 
miejscu stał bieg, który jednak s 
pewnością nie zadowoliłby dzisie^n 
szych sportowców. Biegano bose* 
mi nogami po stadionie, wysypa­
nym piaskiem, który rozżarzony 
na słońcu, parzył stopy. 

Podczas gdy nasi biegacze prze­
bywają swoją trasę w głębokiem 
milczeniu, starając się, by każdy. 
ruch służył tytko jednemu celowi: 
powiększeniu szybkości, to biega-
Cze greccy torowali sobie drogę, 
wykonując dzikie ruchy ramiona­
mi i podniecając się głośnym krzy-< 
kiem. Startowało zawsze razem 
sześciu ludzi, którzy mieli do prze­
bycia równo 197 metrów, tak dłu­
gi bowiem byl stadjon. Podczas 
biegów długodystansowych trasę 
tę trzeba było przebyć* 24 razy, i 
nierzadko zdarzało się, że zwycię­
zca, przybywszy do mety, padał 
martwy, jak ów słynny goniec 
który przyniósł do Aten wiado­
mość o zwycięstwie pod Marato­
nem, • ^Q 

Również pod względem wyni­
ków sport ówczesny nie dorównaj 
naszemu. Ówczesne rekordy w 
rzucie dyskiem bije dziś każdy 
przeciętny nawet lekkoatleta, co 
do biegów- zaś. zwłaszcza na krót­
ki dystans, oddawna przewyższy­
liśmy atleto w. Hellady. 

rv W 
Paai Marszałkowa PUjudska U) i irosem najbultzych iwach współpraco*n,c wśród dzjeci ae zskół Modliny Wojskowej" 

""—i _Tniriętj OsfacW. 
obchodzących oneedaj tra-

Zgon potentata 
Na swoim jachcie w pobliżu 

Włoch,zmarł w wieku 80 lat, naj­
potężniejszy magnat okrętowy 
Wielkiej Brytanii lord Inchoape. 

W wieku lat 14. lord Indie* 
rozpoczął pracę jako zwyczajny 
su*jekt w firmie' żeglugowej. 

Ostatnio lord Inohcape stał na 
czele przeszło 30 towarzystw okr$ 
lowych. banków; oraz innych in-
stytucyj związanych z handlem za 
morskim. 

3 lata temu lord Inchcape poniósł 
dotkliwą i tragiczna stratę, gdy 
jedna z Jego córek usiłowała prze 
lecieć Atlantyk i przytem zginęła, 
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DODATEK ŚWIĄTECZNY 

LEON BLUM, I parti łocWWreml 

Kartel czy koncentracja? 
Artytat przywódcy « ^ f * < < ^ t e . £ 7 ^ ^ * H ^ ; i a * K & 

J/iBeitóch, prezesa w.-u- P- L«o- rzac-etrra pp. Tardieu » ^ f - J ? ? 
u Hami. odsłania ciekawe pery- sorcjnm wielkie) prasy f** K°? 
pe* kocrełeaeyl pnełJfnowycj; centracJL Sfery interesów, uam. 
ve rraecjł. Cokolwiek » « " T * , Giełda chcą koncentracji: sa zmn-
• .zasadach" niesk»łiiei«i « « £ szone pogodzić sie ze zwycięstwem 
aefci (arryjnei, tak wyWawiarye* 
( n n p. Btnma. i przyKemoacią 
matni przeczytać je»o srtczne, 
ilKinwf, <r*"» wywody. Htsace 
tyk p*sfi w pe(ityczrjch petearl-
kaeh Ttu.cii, w walec c «ii4i«. 

< Wkrótce wiec Herrioł zacznie 
r tworzyć rząd. Co zrobi? Co mc-
tŻe zrobić? 
," Dwie kombinacje są cyfrowo mo 
jzliwe — podkreślam: t y l i w e — 

iv, jednej strony koncentracja, a z 
i idrugiej coś. co w roku 1924 oazy-
Lwano „kartelem"', a co "*•"** 
i JV>tr Renaadel nazywa 
; »rnp lewicowych". 

W pierwszej kombinacji, słron-
' tńcrwo radykalne zajmuje miejsce 

pośrednie, na osi, pomiędzy Ban­
kami prawicy i lewicy. 

W drugiej większość opiera sie 
«a dwu symetrycznych filarach: 
radykałach i socjalistach. 

W kilka słowach wyjaśnię. iż ist­
nieje cytrowa możliwość koncentra 
cjl, gdyż — ko memu zdumienia 

radykałów, lecz uznają radykałów 
tytko w ścisłem odosobnieniu od 
nas, socjalistów. Wszystkie żywio­
ły „wiernej większości", które 
chętnie zasiadłyby w nowej więk­
szości, coca. koncentracji. Wszyst­

kie żywioły partji radykalne], któ­
re od miesięcy i miesięcy głoszą 
walkę z socjalizmem, chcą koncen­
tracji. 

Nie bede tracił czasn na przypo­
minanie, że głosowanie powsze­

chne wyraziło swą wole w prze­
ciwnym kierunku; że w ciąga kam 
panji wyborczej, radykałowie, tak 
samo jak my, socjaliści, demasko­
wali złowieszcze działania tych, 
którzy chcieliby występować jako 

„Za godność noszą i waszą" na kongresie Pen-Clubów 

Imiona geniuszów Słowiańszczyzny 
Zapomniane" przez Węgrów - stawi delegat Polski 

Międzynarodowe kongresy nie­
o b e c n i e : ^ są ciekawe dzięki powziętym 

„koalicją jna nich ochwatom, które i tak mo­
żna przeczytać w oficjalnych ko­
munikatach prasowych, ile dzięki 
często przypadokwemu demasko­
waniu tych prądów podziemnych, 
które zawsze nurtują w podłożu 
obrad i wybuchają na powierzch­
nie w formie Ł zw. Incydentu. 

Ciekawatjest i nieobliczalna psy­
chologia zbiorowa literackiego kon 
gresu. Niedarmo biorą w nim u-

najwybiinieisi JiT'r.7«Y^» u , -™„,i.»A „. t.„ i. idział najwybitniejsi wrażeniowcy w ł e m . * w 7 r a i a D 0 M * • te" (całego świata, ludzie, którzy z na-
mat wątpliwości 

!•> Przyszły parlament będzie Mecyi 
©koło 225 radykarayco socjaBstów, 
repKbMkanskich socjalistów i rady­
kałów lewicowych. Lodzie cen 

tury swego powołania mają ner­
wy na wierzchu, istoty o idealnie 
cienkim naskórku, reagującym bły 
skawiczme na temperaturę i ciśnie 
nie, akumulatory, naładowane e!e-

. trura. których .JopuU»«" «z7V|ktrycznoŚcią.która w kaidei chwi 
Uujdłenzbtami" zajmylą 115 do u r M ł k r o t k j e m spięciem. 

ł20 miejsc A więc rząd lewicowo- • 
prawicowy mógłby liczyć na więk­
szość 340 do 350 etosów. • 
i Leci śpieszę dodać, łż do tego 

! stałego kapitała 360 głosów przy-
r bywałoby od wypadku do wypad­

ku. zależnie od tematn głosowani 
. blisko 110 głosów skrajne] lewicy. 
' Gdyż trudno przewidzieć takie kwe 

sae, co do których obie mniejszości, 
prawica i skrajna lewica, mogły­
by wystąpić wspólnie przeciw wiek 
szóści. 

Taka Jest wymowa cyfr. Zarzn-
tafc mi, U zbliżenie lewicy i cen­
trum. przychylnie rozpatrywane 
przez ostatnie kongresy radyka­
łów, Jeszcze możliwe do przyjęcia 
przed kampanią wyborczą, napoty­
ka od S maja na sprzeciw z wyro-

' ku wyborców, że wreszcie centrom 
— to właściwie jeden człowiek : 
fct Tardieu przez swe mowy 1 po-
atępowaaie „spalił mosty" między 
tobą a radykałami. Ma samą myśl 
.współpracy z p. Tardien — powia­
dają — zbuntowałyby eię dwie trze 
cie stronnictwa radykałów. 
1 Kie chce odpowiadać na te zarża­
ły. gdyż moja teza oparta Jest wła­
śnie na twierdzenia, Iż koncentra-
c;a jest wprawdzie cyfrowo ntożfl-
w a, lecz politycznie aśedopcsŁczal-
u . 

Lecz musze zwrócić uwagę na to, 
[ t e w okresach przesileń, stanowi­
ska i uczucia zmieniają sie szybko, 
że to samo dążenie do „patriotycz­
nego porozumienia" może doprowa 
eJzić bądź p. Tardien do chwilowe­
go asuniecia sie w cień, bądź też 

.radykałów do przełknięcia z bólem 
ftej gorzkiej pigułki. iż zamiast Tar 

fliea będą mieli jego podkomen­
dnych lub rywal), pp. fUndina, La-
jrala i irrayeb-. 

E
Masze przedewłzyjtkśem zauwa. 

tyć, tt na korzyść tej operacji 
potępionej stanowczo przez po­
wszechne głosowanie, przemawia 
wzamdan cały zespół wpływów 
zgodnie działających, a wyrażają-

I cych sie to w postaci łagodnej per­
swazji, to znów wywierania naci­
ska. 

Pałac tlfeejski życzy sobie kon­
centracji: Paal Doomer nieustannie 
ead tem pracował, a p. Albert Łe­
bom będzie dzieło Jego dalej pro­
wadził. Senat chce koncentracji i 

Co sie najlepiej utrwaliło w pa­
mięci uczestników kongresu? Czy 
jego uchwały? Ale gdzietatn! Choć 
powtarzano je wielokrotnie w co­
raz to nowej, coraz to bardzie; wy 
polerowanej z charakterystycznych 
braków redakcji. Ale zato wszy­
scy pamiętali niespodziane, impul­
sywne starcia ideowe, które tem 
były na tle obrad kongresu, czem 
pojedynki bohaterów w Iliadzie. 
Tofler contra Marinetti. Urbamtz-

ky I Cremiemc contra Breiter, 

t d., I Ł d. To było coś, o tem mó 
wili wszyscy. 

Jednym z takich żywych fak­
tów. od którego, jak od rzuconego 
kamienia, poszły szerokie kres po 
wodzie kongresowej, był incydent 
na uroczystym bankiecie Pen-
Clubu w hotelu Htmgaria. 

Przedstawiciel Węgier wypowie 
dział coś w rodzaju dytyrambu na 
cześć reprezentowanych na korgre 
sie narodów. Po angielsku, po irar. 

cusku, po niemiecka, po włoska, po 
hiszpańsku składał hołd geniuszom 
przeróżnych ras, W tym popisie 
polyglotycznym zbrakło mu tylko 
miejsca na geniusz słowiański 

Po Węgrze kolej wypadała na 
delegata Polski, Kadena - Bandrow 
skiego. Miał przygotowaną mowę, 
głoszącą odwieczną przyjaźń Wę­
grów i Polaków, mowę, zakończa 
ną znanem przysłowiem: 

„Węgier, Polak dwa bratankl, 

Wieści gospodarcze 
REORGANIZACJA EKSPORTU 

KONFEKCJI 
Na terenie instytutu eksp->:toweeo 

podjęte zostały ostatnio prace, zmie­
rzające do unormowania eksportu kun-
iekcji. W tym celu instytut tk&t>"ito-
wy opracowuje obecnie nowa nstiuk-
cj« dla regulowania eksportu. 

Imtrukcia ta przewiduje utworzenie 
4 specjalnych komisyj. a rn.3now.cie  
przy Izbie przem.-handlowe] w Łodzi, 
w Warszawie. Wilnie i Krakowie, J&ko 
•zbach reprezentujących osrodii eks­
portu konfekcji. Komisje te b<;da skła­
dać się z producentów eks por łających 
konfekcję, a przewodniczyć beoae im 
delezat z ramienia Izby. 

Instrukcje te w Bajt>lii3z;m czasre 

przestane zostaną poszczezólnytn izt>'.Jn 
do zaopiniowania. 

ODPŁYW ZŁOTA 
Z FRANCJI DO AN0LJI 

Powatne orsrany Tnansjery aiigiei-
skiej i francuskiej stwierdzają, że już 
w kilka dni po ogłoszeniu wyniku wy­
borów do parlamentu francws*'ezu zło­
to z Francji zaczęło odpływać do An­
glii. 

Francuscy posiadacze złota obawiają 
się bowiem, te nowy rząd Hernota 
wprowadzi zakaz wywozu zło*a. 

Powrót Herriota do rządów zaniepo­
koił również obcych kapitalMów, któ 
rzy ulokowali swoje pieniądze u ban­
kach, francuskich. Kapitały te przitły-
waja obecnie z Paryża do Londynu. 

I do szaWI I do szklanki", 
które mu przetłumaczono na wę­
gierski. 

Ale to, co usłyszał przed chwilą, 
a raczej to, czego nie usłyszał z 
ust Węgra, podniosło w nim. jak 
zresztą w nas wszystkich Pola­
kach, fale oburzenia. Zamiast sef-
decżnością, wybuchnął protestem 
przeciw nieuzasadnionemu ntezem 
pomijaniu Słowian, którzy stano­
wili, bądź co bądź, piątą cześć u-
czestników kongresu. W kuhh'na-
cyinym punkcie płomiennej mowy 
przeszedł z francuskiego na polski, 
wołając: 

— Panowie, bracia Słowianie! 
Czyż ludzkości nie przyświecają 

1 dotąd genjnsze Mickiewicza, Sio. 
wackiego, Tołstoja, DostoIewskJe-
go (tu wyliczył cały szereg na-

jzwisk poetów i pisarzy słowiań­
skich). Dlaczego pominięto ich mil­
czeniem przy tej duchowej uczcie 
narodów? 

Grzmot entuzjastycznych" okla­
sków był odpowiedzią na ten pło­
mienny wybuch urażonej dumy na 
rodowej i zranionego poczucia 
sprawiedliwości. 

Jeszcze raz Polacy zaznaczyli, 
że na terenie międzynarodowym 
umieją njąć sie 

„za godność waszą i naszą". 
Stefania Podhonka • Okotów. 

52 mUjony zh (760 tys. luntów ang.) odszkodowania 
Tafemniczy fałszerz pieniędzy 

nabrał Portugalię 1 uciekł 

Wyjazd do Stanów 

Po 43 ć-niacłi posiedzeń angiel 
ska Izba Lordów ukonstytuowa 
na w najwyższy trybunał kró­
lestwa wydała wyrok w sensa­
cyjnej sprawie miedzy Bankiem 
Portugalii, a londyńska firmą 
Waterlow. .-w jedne) z najwięk­
szych i najkosztowniejszych 
spraw. Jakie znają kroniki tej I-
zby" — oświadczył orzewodnl 
czący trybunału, lord kanclerz 
skarbu. 

Firma Waterlow Jest to ni 
nmiej ni więcej tylko firma do­
starczająca 

papieru na banknoty 
całemu szeregowi państw, ma­
jąca pod tym względem niemal 
monopoL 

Toteż gdy Portugalia zgłosi­
ła sie do firmy w tvm samym 
celu. nie widziano w tem nic 
dziwnego. 

W jakiś czas potem zgłosił sie 
do firmy niejaki pan Marang-
który przedstawił wszelkie mo-

pełnomoernctwa Lizbony 
na odebranie części papieru ban-
k notowego. 

Wobec najformalnieiszycb je­
go dokumentów, firma wydala 
mu pakiety zawierające papier 
na wydrukowanie znaczne] ilo­
ści milreisow. ogółem wartości 

700.000 fontów gzterlingów. 
Papieru zabranego orzez pa­

na Maranga nigdy Portugalia 
nie otrzymała: zato iui tydzień 
potem ukazały sie „nowe" ban­
knoty portugalskie, wybite na 
najautentycznieiszym papierze z 
firmy Waterlow... ale nie przez 
mennice lizbotlska. 
drobieniu banknotów rzeczą naj 
trudniejszą nie jest podrobienie 
rysunku 1 barw- ale papieru, na 

którym banknot drukowano, ten heroiczny. 
zrozumie, jak wielki Republika musiała pok"ry? 
popłoch padł na giełdy świata, kilkadziesiąt milionów milreisow 

Nie chciano nigdzie orzyimo- wydrukowanych przez tajemni 
wać żadnych portugalskich pie- czego pana Maranga! 
niedzy. aż na trzeci dzień rząd 
lizboński ogłosił przez radjo i 
prasę, t e uznaje za prawdziwe 
te właśnie sfałszowane bankno­
ty. 

Był to jedyny sposób na za­
kończenie paniki. Ale środek 

Elegantka z przed 5 tysięcy lat 
używała niewłaściwych kosmetyków 

Mezopotamskie wykopaliska w Ur-
rzociły ciekawe iwiatto na tycie co­
dzienne todzi, którzy żyli w 3-cim 
wieku przed Narodzeniem Chrystusa. 

Najciekawsze 54, być moie, przed­
mioty, które znaleziono w grobowcu 
królowej Szufead. 

Okazało się, te 

królowa Szakad ożywali licznych 
ko«i etyków. 

Al* Jakie to byty kosmetyki? 
Jej ołówki do ost 1 brwi zawierały, 

Jak się to okazało po zbadaniu, ołów, 

który, lak wiadomo obeome, tle dzia­
ła na cerę. 

Ale pani Srjbad o tem nie wiedziała 
i barwiła warci I brwi tenti środkami. 

Niebieski barwik, którym królowa 
pociąsala, zapewne, powieki, by uczy 
nić „bardziej Interesująceml" oczy, po 
chodzi ze sproszkowanych turkusów. 

Ciekawe Jest to, l e Jej Wysokość, 
pani Szubad nie zadawalała się szmin 
k* czerwoną, czarną i niebieską. 

W zapasach lej znaleziono szminki 
wszelkich barw, dzisiaj przez nawet, 
najlepiej „zrobione" panie nieużywa­
nych. 

Pan Mararig ukrył sie tak dy 
skrętnie, że go nikt nie wytro­
pił. a dziś nikt nie tropi. 

Co innego z firma Waterlow. 
Te oskarżył Bank Portugalski 

o karygodna nledbalość. Rozpo­
czął sie proce-. 

Niemal z mikroskopem w rę­
ku badano po Jakiej stronie ist­
nieje nie już wina- ale cień wi­
ny. Która ze stron choć w czę­
ści zawiniła nledbałościa. Po ka 
żdej stronie znalazły sie oczy­
wiście niedopatrzenia. 

I szła sprawa z instancji do 
instancji. 

Aż weszła sprawa na forum 
Izby Lordów. I obecnie najwyż­
szy sąd Zjednoczonego Króle­
stwa zadecydował nieodwołal­
nie 

o winie angielskie! firmy. 
Zapadł wyrok, skazujący ją 

na zapłacenie 610.000 funtów ty­
tułem odszkodowania. Ponadto 
koszta procesu. Te ostatnie wy­
noszą zaś 150.000 funtów — 
w czem sami adwokaci Portuga 
lji otrzymają 50.000 funtów 

W . 

f mmmrykańtkich 
Ofrywafele amerykańscy, którzy 

tiwarii w Polsce związki matten-
Ikia t obywatelkami poliklemi, 
knen obecnie po załatwieniu edpe 
wiednich formalności zabrać swe 
tony ao Stanów Zjednoczonych. 
,' W tym cela obywatel amerykan 
1*1 powinien zgłotlć sic do Syndy­
katu Emigracyjnego I przedstaw.ć 
paszport amerykanki, dofrutnenty 
obywatelstwa, oraz akt ślubu. W 
Syndykacie wypełnia sie specjalny 
Jormularz, .». . .-,. 
* Po wływie Hfci rygwlnl łona 
obywatela amerykatrskkno otrzy­
ma t konsulatu wezwanie do sta-
wierna rię dla uzyskania wizy ame 
rykai sklej. 

V W oznaczonym dała powintu 
ona przybyć do konsulatu amery­
kańskiego wraz t mężem, który a-
dowodnić musi, że zapewni żonie 
utrzymanie, oraz przedstawić jesz-
cze wymagane dokumenty. Po o-
trzymanin wezwania s konsulatu 
aateży zgłosić sie do najbliższej 
nUcówkl W r t a a EĄgasrlat-

Olbrzymie oszustwa giełdziarzy amerykańskich 
Przekupstwa i reklama hezwariśociowych akcyj 

W Waszyngtonie, jak doniosły 
już telegramy, przez specjalny se­
nacki Komitet Bankowy prowa­
dzone jest śledztwo w sprawie ope-
racyj finansowych, dokonywanych 
w latach 1928—29 Ł j. w czasie 
największej -prosperity" i najwyż­
szej koniunktury, przez wielkich 
finansistów I międzynarodowych 
bankierów. Wyniki dotychczasowe 
śledztwa, które zatacza coraz szer 
sze kręgi, Już teraz wykazują, że 
oszukańcze te operacje przyczyni­
ły sie w znacznym stopniu do o-
becnego wszechświatowego kry­
zysu ekonom łczoego. 

Ustalono mianowicie, że szwin­
dle uprawiane przez międzynaro­
dowych bankierów na szeroka ska 
le, potem spowodowały wielki 
krach na finansowym rynku amery 
kańskim. 

Jednym z głównych oskarżycie­
li w tym procesie Jest republikański 
„kongresman" czyli deputowany 
stanu Nowy Jork, Fiorella la Ouar-
dia, który przedłożył komitetowi 
ilłdczemu cały kufer dokumentów, 
na poparcie swego twierdzenia, że 

agenci prasowi I różni dziennika­
rze ekonomiczni otrzymali 
ćwierć miliona dolarów za propa­
gowanie pewnych akcyL które po­

tem okazały sie zupełnie 
bezwartościowe. 

W czasie oskarżenia La Ouardji 
cała sala była szczelnie wypełno 
na słuchaczami, którzy z wielkiem 
zainteresowaniem słuchali zarzu­
tów deputowanego. Zdziwienie do­
szło do zenitu, gdy la Ouardla za­
czął ze swego tajemniczego kuf­
ra, strzeżonego przez policje Już od 
kilkunastu dni, wydobywać czeki, 
zainkasowane przez pisarzy eko­

nomicznych w latach 1924 1 1925. 
Czeków takich La Ouardla przed­
stawił tylko na 6 tysięcy dolarów, 
wymienił jednak nazwisko ajenta, 
który posiada ich na prawie 200 
tysięcy. 

Publiczność, wprowadzona w 
błąd oszukańczą reklamą, prowa­
dzoną za pieniądze, kupowała bez­
wartościowe akcje, na których po­
tem traciła wszystkie swe oszczed 
noścL Przytem niektórzy dzienni­
karze 1 publicyści nie przyjmowa­
li czeków, lecz brali wynagrodzenie 
w gotówce. 

Wielu publicystów, którzy pro-

Czytajcie 

wadzili te propagandę, dziś nie 
pracuje już w dziennikarstwie. Do­
stali sie oni do pism tylko 
na czas zgóry określony w celu 

przeprowadzenia kampanH. 
Iza którą byH sowicie wynagrodze­
ni Wydawcy częstokroć nie wie­
dzieli nawet, że padli ofiarą zwy­

czajnego oszustwa. 
Niektórzy pisarze za swą akcie 

propagandową otrzymali po 6 ty­
sięcy dolarów, Jeden zarobił nawet 
12 tyslecy; 

Puszczano na giełdę akcje przed 
slęblorstw, które wcale nie Istnia­
ły, Jak T»P. sprzedanych w roku 
1929 40 tysięcy akcji „Indjan Motor 
Cyde". firmy, która miała produ­
kować motory do samolotów, a 
która nigdy nie ujrzała światła 
dziennego. . 

śledztwo w teł sensacyjnej spra­
wie trwa dalej. Wydobędzie ono 
prawdopodobnie na Jaw wiele in­
nych ciekawych szczegółów I 
skompromituje wiele nazwisk z a-
mełykanskiego świata finansowe­
go, - •• ••- • - -• v-' • ' ' -\ • 

ich sprzyrnlerzęncy I współpraco­
wnicy, że byłoby coś oburzającego 
i demoralizującego kraj w ten ano. 
sób wywlekać na Jaw zamęt, pan 
nujący wśród zwycięzców i iwy* 
cieżonych; że na dobitek taka ró­
wnowaga sprzecznych aK z konie­
czności skazuje na zaśtó] ł bezpłod­
ność zarówno większości jak i 
rządy. , 

Nadaremnie chcą' przystroić ide-
ie koncentracji w szaty wielkich 
wspomnień i wielkich frazesów; 
Waldeck-Ronssean, „szeroka wiek-
szość" i t. d. i t d. Z Waldecłdem 
Rousseau niema co robić w tej U . 
storji, gdyż nie miał on w sobie 
nic % radykała, Jego gabinet nie był 
radykalny i większość radykałów; 
go zwalczała. 

Co do zbyt „szerokich większo­
ści", doświadczenie we wszyst­
kich krajach wykazuje, że są one 
skazane na" słabość lub szarpaninę. 
Większości czynne 1 produktywne 
są liczebnie słabe, lecz pełne zapa­
łu i zgrane, wyćwiczone w wake( 
zwarte dyscypliną. 

Nie bede dalej rozwijał tej dys* 
kusit, która nie należy do mnie. Za­
daniem mem jest określić stanowi­
sko naszej partji wobec przypusz­
czeń, które ta analizuję, stanowi* 
sko przewidywane i pożądane prze 
zemnie. Zdaje mi sie. że mogę o-
świadczyć, iż w obliczu koalicji 
lewicy 1 centrum, Tadykałów i 
„tardieuzistów" stanowisko grdpyi 
socjalistycznej będzie „zgóry nie* 
przychylne". 

Mojem zdaniem, zupełnie bez sen 
sn Jest pogląd, by nasza partia, o-
Iśniona wspomnieniem Waldeck-
Rousseau'a, mogła pomyśleć choć­
by przez chwile o przystąpienia do 
tej kombinacji Nasz najbliższy 
Kongres, gdyby mu proponowano 
uczestnictwo w gabinecie radykal­
nym równocześnie i z tej samej ra­
cji, co pana Tardien lub jego zwo­
lennikom, odpowiedziałby bez dys­
kusji kategorycznem. odrzuceniem 
propozycji. Niech nikt sie co do te­
go nie łudzi. 

Jeśli dojdzie do koncentracji, doj 
dzie do niej bez nas. A utworzona 
bez nas, obróci sie osa wkrótce 
przeciw nam. 

Nie należy sobie również wy> 
obrażać, by koalicja, pozostająca 
bez socjalistów, mogła powstać 
przy udziale niektórych socjali­
stów. Co .do. tęgo zgóry starałem 
sie rozproszyć t biedne rachuby. 
Wiem doskonale, jakie pogłoski roa 
siewano i Jak nieoczekiwanie da­
wano im wiarę. Wiem, co mówio­
no w gabinecie samego p. Doume* 
ra na dzień lub dwa przed jego za­
mordowaniem. Że, Jakoby, cała pa­
czka posłów socjalistycznych —• 
jak zapewniano — byłaby gotowa 
do opuszczenia partji 1 przyłącze* 
nia się do „kombinacji Waldeck-
Rousseau" obejmujące] mężów cen* 
trów i ich przewódców. 

Ludzie, którzy o czerni takierrł 
zapewniają, nie wiedzą, co to Jest 
partja. Ani jeden z pośród nas tria 
zgodziłby sie na pomysł aby sła« 
żyć, lako uzupełnienie lub przeciw* 
waga panu Tardieu i tymże „tar* 
dieuzistom" w gabinecie „szerokiej 
większości". Najbardziej zdecydo* 
wanymi zwolennikami takiego u* 
działu są zapewne ci, którzy takaj 
propozycje przyjęliby z najwyż* 
szem .oburzeniem. 

Moje oświadczenie rozczaruje 
być może nadzieje niektórych pa* 
nów. Do koncentracji 1 poparciem 
jakiegokolwiek socjalisty nie doj­
dzie. Nie będzie rozłamu. Jedność 
będzie nadal naszą siłą. I dodam, 
że jeśli istnieje partja, której spo­
istość mogłaby być zagrożona 
przez koncentracje — to nie jest 
to nasza partia. 

(Przedruk, nawef częściowy, 
wzbroniony). 

O umowę zbiorową 
• pntmyłla wióUinnkzym 
Komisja międzyzwiązkowa robtf 

tników przemysłu włókienniczego 
w Łodzi zwróciła sie do inspektora 
pracy o zwołanie w terminie dó 8 
czerwca konferencji z przedstawi* 
cielami przemysłowców. Na kon­
ferencji tej delegaci robotników-
wysuną postulat zawarcia nowe) 
umowy zbiorowej na tych samych 
warunkach, na Jakich obowiązywa 
ła ona dotychczas w przemyśl* 
włókienniczym. 

Przedstawiciele przemysłowców 
włókienniczych odmawiają zaw«r* 
cla umowy zbiorowej, motywując. 
Iż mogliby zawrzeć Ją na nowe ty) 
ko w tym wypadkn, gdyby podpi*-
sał również drebny przemysł .nie* 
zrzeszony, którego konkurencja co­
raz dotkliwiej daje im sie we n 
ki. W przeciwnym razie rwląz 
przemysłowe zamierzają pozesta*. 
wić swym członkom wolną ręko 
w zawieraniu umów indywidual­
nych, które obejmowałyby robotni 
ków poszczególnych fabryk. 

Ponadto związki robotnicze wy* 
suwają postulat zawarcia takiej u* 
mowy zbiorowej, która obejmowa 
łaby płace robotnicze we wszyst­
kich okręgach włókienniczych, t i, 
w Białymstoku, Bielsku i Łodzi, i 
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Francuski dziennikarz Geo London 
śladzie Gorgułowa w Warszawie 

Ks. (isstaw Adolf, syn następcy tron» 
Szwecji, zdobył mistrzostwo w walce 

na szpad). 

Radio warszawskie 
WARSZAWA. (Dlng. lali 1411J8 m.). 
10: Transmisja nabożeństwa ze Lwo 

»«. 
11.58: Sygnał czasu, Hejnał i Kra-

kr-»a. 
12.I5: Poranek Symfoniczny z Fil­

harmonii warsz. 
14: Odczyt _0 sprawie leśnej w Pol­

ice". 14.20: Koncert. 14AB: „Co sły­
chać. o czem wiedzieć trzeba". 

15: D. c. koncertu. 16.36: Program 
ir£a dzieci. 

16.20: Płyty. 16A0: Odczyt .(Boże 
Ciało w zwyczajach I obrzędach" 16.55: 
Płyty. 

17.15: "Odczyt .Parki przyrody w 
PUsce". 17.40: ..Kącik językowy". 
J7.M: Koncert-

19.30: Słuchowisko „Kompania odpu-
t". »a". 

20.05: Koncert muzyki lekkie). 
21.45: Kwadrans literacki Xew {w. 

h er on ma". 
22: Recital skrzypcowy. . 
23: MoZyka taneczna. 

Osoba Gorgułowa, mordercy 
ś. p. prezydenta Francji, Doume-
ra, osoczona gęstą mgłą tajemni­
czości, cie przestaje zajmować 

ipołicgi francuskiej i opinji pu­
blicznej. Głównie chodzi ostwier 

idzenie, czy Gorgułow jest czy 
j:'re jest agentem bolszewiokrm, 
czy czyn jego był owocem cho-

Irobtfwej chęci zemsty, jak to 
[sam stara się przedstawić, czy 
'dobrze obmyśorrym i zgóry przy 
gotowanym aktem prowokacji, w 
jmeresje Sowietów. 

Jak wiadomo, kflka osób z e-
migraoji rosyjskiej zeznało, że 
w mordercy poznają osobnika, 
kłóry pod nroemi nazwiskami po­
zostawał na stużbie rządu so­
wieckiego i GP.U. Siad ten z 
k9ku miast rosyjskich prowadził 

do Polski i do Czechosłowacji. 
Dtatego to wyijeohal do Pragi 

komisarz policji francuskiej. Hen-
oeojuin, aby zebrać informacje o 
Gorgtttowie, To. o czem s:ę do­
wiedział, nie jest wprawdzie by-

' najmniej pochlebne dla Gorguło­
wa, ire wskazuje jednak na to, 
by otrairoywał on subsydia od 
rządu sowieckiego. Raczej zdo­
bywał środki do życ ;a i użycia 
własnym przemysłem I n-ezbyt 
wybreduemi sposob^kami. 

Ponieważ niektóre poszlaki 
wskazują na to. że Gurgulów u-
żraa ł nazwiska Zotetarewa i pod 
icm nazwiskiem bawił w Polsce, 
i w szczególności w Warszwie, 
w pogoni 2a sensacją wybrał się 
do swiicy Polski znany dzienni­
karz francuski, współpracownik 
„ioomaru", Geo London, który, 
jak się okazało, 

doskonale orientuje sie 
w labiryncie wąskich uliczek WaT 
szawy północnej i pókiocro - za­
chodniej. 

NiedsuTio dał on czytelnikom 
swego dziennika do^ć a iemy o-
braz gtetta warszawskiego, któ­
re dla Francuzów musi mieć pe­
wien urok egzotyzmu. 

Obecnie zdołał odszukać 
mieszkająca na Woli 

matkę prawdziwego Konstantego 
Zołotarewa, która udziel Ba mu 

In.-ektórych, coprawda skąpych, 
| liiformacyj o swym synu. Jak się 
:okazuje, pozostał on w Rosji po 
IfłrzewTocie bołszefwidkim i wsta-
1 pif w służb? Sowietów. 

Staruszka posiada nawe! Jego 
fotogTafiję w mundurze wojsko­
wym repuM&i sowieckiej, na któ 
rego koWerzu tuszem starannie 
zamazano dystynkcje oficerskie. 
Od roku 1915 jednak Zotetarewa 
nic miała już wiadomości o sy­
nu. Nie otrzymuje żadnych od 
niego listów i sama pisać nie mo­
tt. z obawy zaszkodzenia mu. 

Fotografię wspomnianą otrzy­

mała drogą okrężną, za pośred-
iictwem trzeciej osoby. Pocho­
dzi ona z roku 1926. i przedsta-

, wia mężczyznę niewątpliwie po-
jciobnego do Gorgułowa, ale nie­
co szczuplejszego. 

Zołota.rewa jest przekonana, 
et syn jej nie ma nic wspólnego 
z morderstwem prezydenta Dou-
'.-nera. Wierzy ona, że Konstanty 
Zototarew, mimo że pozostaje na 
słożJbie Sowietów, jest nadal ucz­
ciwym człowiekiem, niezdolnym 
do morderstwa nawet politycz­
nego. 

Drugi jej syn, 

Amerykanki na pfa£v 

Ztfon 
ofertowego 

lak zapewnia Geo London, służy 
w jednym z perskich pułków o-
chrony pogranicza. 

Dziennikarz francuski 2 tefor-
inacyj, uzyskanych od mieszka­
jącej w Warszawie kobiety, na­
zwiskiem Zołotarewa, nie wycia 
ga żadnych wniosków, występu­
je tylko w TOH obiektywnego 
sprawozdawcy. A jednak, czyta' 
jąc jego opowiadanie, mamy pe 
wne wąjtpitwości. 

Czy przypadkiem matka Kon­
stantego Zołotarewa nie myh' się 
co do charakteru swego syna? 
L'ył on dawniej dobrym chłop­
cem. Czy naprawdę pozostał ta­
kim nawe* jako oficer GP.U.? w 
każdym Tazie zeznania tej kobie­
ty w nkzem 

I nie obalają możliwości, źe, Zołb-
\tarew i Gorgułow, to jedna t ta 

sama osoba. 
która drogą ewolucji wstecznej, 
przez upadek etyczny (Gorgu­
łow w Pradze) doszła aż do 
zbrodni za sprawą wywiadu so­
wieckiego i z nakazu G P.U. 

Być może, że właśnie w nie­
winnych zeznaniach matki Zoto-
tarewa tkwi jądTo sprawy i że 
władze francuskie, o Me pochwy­
cą tę nić, dojdą do po niej do u-
staienria identyczności człowieka, 
który ma na sumieniu życie ś.p. 
piezydeota Doumera. 

-»-> 
Trag'czny start cło Rryma 

Najnowszy model kostiumu kąolelcwego. noszonego na słynne] w Stanach 
Zjednoczonych plaiy Palm Beach. wprowadzony przez córki amerykańskich 
potentatów finansowych (od lewej): miss Winifred Lee. Peggy Moffe'. Jane 

Alcort i Olzę Middleton. 

WARSZAWSKIE MIGAWKI SĄDOWE 

Cztery strzały 

W tych dniach w okot-.cach Rzymu tle sil śmiertelnemu wypadkowi znaui hit-
•icy węgierscy. Endresz i Biłjy. któr zy zamierzali wziąć odział w odbywa­
jącym sie w Rzymie międzynarodowym zjeździe lotników transatlantyckich. 
Na zdjęcia lotnicy Endrea-z (I) . Bittay (2) u lotnisko w Budapeszcie na 

chwile przed startem do tragicznego lotn. Obok stoi pani Cndresz U). 
-»- ł -

Bezczynne 
olbrzymy transoceaniczne 

Największa angielska. Enj» o\revwa. 
. Cenard Linę, bilans swój za r =b zim-

fcneła deficyteaa, wynoszący* zgora 
653 tysiące łutów szterl rvzów. choć 
Jeszcze przed trzema Wy wyfcazywa-

I la czystego zyski 809 tysięcy fu-r.ów. 
Olbrzymie te straty pochodzi 1 nti) tku 
giasazerów i frachtów. 

Kolosy tranoceujczae. mające po-
taieszcizeiWa dla 1000 auazerów. 9it-
iwou ich po 200. Rzecz pros-a, źe do 
każdej takie) podróży Towarzys'wo 
musi grabo dopłacać. Do taaittiitmi 
»:e frekwencji pasażerów przyczyoilo 
• e oczywiście beznotrediiio przesUe-
<i;e ekonoamczwe, które wogó(» zmriej-
•zylo liczbę tnystów. podilzaU^ych 
i'i wtunei przylemsoicL Poza'em 
vchodz4 tn w gre »tr»dn:en;a pnipor 
ŚTWE oraz obostrzenia zakazów iorgra-
ciiayek. 

Ma wbytek rracktów wrirneli oprócz 

wysokich cel ochronnych. nak'adacych 
ca towary obce przez wieks; ić 
państw, równie! zmniejszona silą na­
bywcza lodnoici. 

Wszystkie te czynniki odb.ły s'e w 
sposób bardzo dotkliwy na *ow?-zy-
siwach okrętowych zarówno w Anglii, 
lak w Ameryce i w Holandii, 1 do pe­
wnego stepoia także w Niemczech. 

Mimo sezonn skreśla sie lejsy nie­
których okrętów, Jak np Maintin!) z 
Canarda i Homerica z Wbite SU. Li­
nę statków, których podróż, ze w:tle-
dn na ich olbrzymie rozmiary Jest naj­
kosztowniejsza. 

Przytetn z dniem każdym rMnie kon­
kurencja. co mimo wydatnej ziiżk: cen 
przejazdów, njemnie wpływa na łre-
kwencie podróżnych. 

W rezultacie również linje holender­
skie tkrailiłr wiele podró^v i v ich 
okrętów. 

Pan Zysman Mieczysław, ale nie 
z tych Zysmanów,—galanteria, tyl­
ko z' tych smary i oleie doszedł do 
straszliwego wniosku, że żona pięk 
na pani Żula przyprawiła ma rogi 
i to z kim... ze Szczypiorkiem i to 
nie z tych Szczypiorków, co mają 
dom na Twardej, aie ze Szczypior­
kiem z Częstochowy! 

Słowem korrroromitacja na całej 
linji, która może sie odbić 

nawet na dyskoncie. 
Nic zatem dziwnego, że pan Mie­
czysław chodził jak struty przy 
pół czarnej u braci Studnia, nie in­
teresował sie. kto ile zrobił plajtę, 
tylko myślał. O czem myślał? Oii 
myślał, jak sie zemścić na Szczy­
piorku, ale nie mógł nic wymyśleć, 
wreszcie postanowił zasięgnąć ra­
dy u znawcy tej dziedziny pana 
Chernikiera, który posiadane <kh 
śu^Hczenie w tym względzie, za­
wdzięczał temperamentowi swojej 
małżonki. 

— Panie Ce-cba z powodu pań­
ska żona. w branży zdradzanych 
mężów jesteś pan prezes, nie od­
mów wiec pan rady początkujące­
go rogacza, jakiego pan widzisz 
siedział przed sobą. 

— Istotnie nie mogę powiedzieć, 
co sie dotyka chuć, inflazranda i 
małżeńska zdrada stanu, jestem 
pierwszy ekspert przysięgły i mógł 
bym ładne forsę zarabiać w okrę­
gowym sadzie, ale cóś mnie tam 
nie wołają. Widocznie nie wiedza. 

— Nie szkodzi dowiedzą się, żo­
na jeszcze młoda. Ale 00 mamy 
zrobić ja ze Szczypiorkiem? sły­
szałeś pan te historie? 

— Owszem, sam mnie opowia­
dał. Na pańskiem miejscu na po­
czątek strzeliłem brm mu sześć 
razy w łeb. 

— Z czem. z ręka? 
— Nie. z rewolwerem. Sześć ku! 

łobuza bym wpakował. 
— Dziekuie, za kałorżnika pójdę 

siedzieć w Mokotowie, a on obej­
mie interes. 

— Nigdzie pan nie pójdziesz sie­
dzieć — bo to 

będzie straszak. 
— Co znaczy straszak? 
— Znaczy huk. dym i strach. 

Niewidome Matmie. 
jak sie używa na jesienne mane­
wry, czyli wojenne igraszki, gdzie 
wszyscy sa gieroie i wszyscy żyją. 

— Skąd to wziąć, skąd? 
— Pożyczę pana, mói Moniek ma 

takowego. 
Już nazajutrz pan Zysman cały 

drżąc ze strachu ndał sie do hote­
lu przy ulicy. Nalewki. gdzJo za­

mieszkiwał jego rywal. Zapukał. 
Wszedł i już od progu zawołał: 

— Czy Pan jesteś b. p. Szczy­
piorek? 

— Szczypiorek tak, ale nie be 
pe tylko poprostu Bruzda Szczy­
piorek, Częstochowa. 

— Załóż sie, że za pięć minut 
będziesz pan u mnie zimny trup! 

To mówiąc pan Mieczysław do­
był broni i rozpoczął 

huraganowy ogień. 
Ku jego wielkiemu zdziwieniu 
Szczypiorek nie tyłko nie zemdlał 
ze strachu, ale p 0 każdym strzale 
dawał mu raz w zęby, a w końcu 
zapytał: 

— Dużo pan Jeszcze masz nabo 
ie? 

— Co to pana obchodzi? 
— Chciałem by wiedzieć, ile pan 

jeszcze razy w mordę odemnie do 
staniesz? Zysman nie bądźcie sta­
ry warjat schowajcie tego straszą 

( ka, ja to u siebie w sklepie w Cze 
I stoohowie grosami sprzedaje. Idjo 
toman moim najlepszym artyku-

'• lem idzie mnie straszyć! 

Zemsta spaliła więc na panewce 
jPan Zysman wobec tego złożył 
! skargę do sądu grodzkiego oskar-
j zając Szczypiorka o czterokrotną 
' zniewagę czynną. Wyrok budzi 
powszechna ciekawość. 

Lord Inchoape, jedna z napopuUrniel-
szych postaci finansjery angielskiej, 
największy potentat okrętowy, zmart 
onegdaj na swoim jachcie w N\',n*.e 

Cario. 

Kto da|e prace bezrobotnym, 
ten powiększa dobrobyt kra|u 

WINSZUJEMY: 
Jutro: Janowi. 

Zycie jest baśnią 
Życie bywa często baśnią, a nawet 

;ą prześciga w swej fantasty^znośti. 
Zdanie to czytaliśmy już w tylu od­

mianach tylekrotnie, że stało sie uno 
więcej niż banalne. 

Ale tym razem potrafimy doweść, 
że nasze słowa sa czerni więcej niż 
banalnym frazesem. 

Oto dowody. 
Czytaliśmy w baśniach o dobrych 

wróżkach. Jak wygląda dobia wróż­
ka naszych czasów? 

Oto w lednem z miast zagranicz­
nych gdzie Jak i u nas szaleje bezsobo-
c'e, na jedną posadę zgłosiło de setki 
kandydatów, przeważnie studentów, 
Sriyż posada była właśnie dli nich od­
powiednia. Postanowiono więc, że roz 
strzycnie kos: każdy z kandydatów na­
pisał swe nazwisko na kartce i zapro­
szono pewną milą panienkę by loso­
wała. Ona wiec odegrała rolę dobrej 
wróżki... 

Znamy baśll o dumnej księżniczce, 
która zeszła do rzędu pariasów. 1 to. 
jest w życiu naprawdę. Na 6owoJor« 
skim Broadwayu wdowa po słynnym 
nrljarderze dyrektorze teatru Ham-
mersteine musi sprzedawać jabłka. A! 
nie wspomnimy ju* o tysiącach rozsia, 
nycn po świecie księżniczek rosyjskich, 
które są kelnerkami, stużąćeml, kuchar 
kami, szwaczkami ilp.-

Baśń o śpiącej królewnie! którą badzl 
z głębokiego snu królewicz, znalazła 
swoje urzeczywistnienie ~w rozmaitych 
„•rrukach" hipnotyzerów, którzy po. 
trałlą na, skinienie obudzić z nalgtęb* 
szego snu. 

Z kopciuszków na każdym k»ofcu st* 
lą sie królewnę, a zamiast wróżki wy. 
s;epu]e wszechwładny film który z 
nia"łych ubogich dziewczątek czya. ml. 
ijarderki - gwiazdy. 

Baśni Jest więc dosyć na" Sw'ecie< 
Trzeba tyłko wyjść na jej spotkanie. 

Szczątki samochodu fes. Lobkowictza 

Rozbity samochód wyścigowy ks. L"obk owitza. znanego automobrllsty czeskie­
go, który zginął na niedzielnych międzynarodowych zawodach samochodo­

wych na torze w Avus pod Berlinem. 
-J -S -

W OPARACH ALKOHOLU 
Wchodzę nad ranem do ja­

kiejś knajpy. Rozglądam się po 
zadymionej sali i spostrzegam 
mego przyjaciela Fredka. 

Siedzi sam. Jest tuż zdrowo 
! zalany. 

W pewnej chwili, widzę, że 
i Fredek zakręca na stole jakąś 
j monetę i przykrywa ja dłonią, 
1 poczem wola do kelnera: 

—Panie starszy! Jedna więk-
!sza z balsamem pomorskim! 

Zdziwiony podchodzę do nie-
eo: 

— Serwus. Fredl Cóż to, 
grasz sam ze sobą w orla 1 
reszke? 

— A bo widzisz postanowi­
łem sobie, źe Jak padnie na orla, 
to wypiję jeszcze jednego, a 
jak na reszke — to nie. 

— No I padło na orla. co? 
— Tak. ale cholera, musia­

łem dzisięć. razy rłUMĆL fol. 

Co wrażą gwiazdy na dzień 25 maja? *; 
Zmienne 

W dniu dzisiej­
szym działanie wply 
wów kosmicznych 
[zmienia się nieustan­
nie. Tak więc wcze­
sne godziny ranne 
'mogą nam przynieść 
jakieś nieoczekiwa­

ne możliwości, pomyślne, zmiany na 
lepsze, ekspansje psychiczna i fizyczna 
— a jednocześnie da się odczuwać dą­
żenie do porozumienia, harmonii, soli-\ 
darnoścl, połączone z rozbudzeniem 
świadomości moralnej. 

Niewątpliwie ranek dzisiejszy mógł 
by nam przynieść kontakt z osobami. 
których wpływ na nasze życie byłby 
bardzo dodatni — gdyby nie gorsza 
passa, jaka będzie sie manifestować 
miedzy" godz. 10-tą a I I-tą. W czasie 
tym bowiem możemy popełniać omyf-
ki we wnioskowania, przeżywać niepo­
koje lub zerknąć sie z ludźmi nie za­
sługującymi na zaufanie. Obietnice w 
tym czasie dokonane — nie zostaną do­
trzymane. 
_ Otton ik to. ««•*&, to e*ł«o diii 

przeżycia 
dzisiejszego, który mo£* n>™ przynieść 
sytuacje niejasne, zaplatane, chaotycz­
ne — a takie zdrady, złudzenia, pod­
stępy — specjalnie koło godz. 16-eJ 1 
później, a niemiły nastrój może sie dać 
odczuwać aż do tej pory. 

A wiec zmian na lepsze moiemy Ha 
spodziewać dopiero w późniejszych go 
aVnach wieczornych. 

Dziecko dziś urodzone — wrażliwe 
i'r-rzejme — będzie ehęenie poświęcać 
się dla Innych 1 okafie zdolności orga. 
iiizacyjne. y. s. D. , 

- - i 

ANGLICY O FINANSACH POLSKICH 
Organ finansjery londyńskiej „Finan­

cial Times" zamieścił bardzo korzjst-
ną ocenę finansów polskich, zwracając 
uwagę, że Polska jest jedny.ni z 
wielu krajów w Europie, który * 
wal normalny system monetirny. 

Korzystny bilans handlowy oraz brak' 
oznak inflacyjnych zarówno ze strony 
Banku Polskiego, Jak 1 skarbu państwa 
przyczynia sie do stabilizacji waluty. 
polskiej » kończy JTia, Jtou". 

file:///tarew
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Uroczystość Bożego Ciała w Białymstoku 
Uroczystość Bożego Ciała ma j szym Sakramentem ulicami Sien-

być publicznem wyznaniem wia-1 kiewicza, Warszawską, Pała-
ry w te prawdy, i e w Hosłji „Bóg cową i Kilińskiego do 4-ch ołta-
żywy, choć ukryty, lecz praw­
dziwy 

Dziś jest święto radości, gdyż 
ten sam Chrystus-Bóg, który 
obcował na ziemi z maluczki­
mi i grzesznikami, staje się w 
Eucharystii maluczkim, by stać 
się pokarmem dla wszystkich. 
Taki stan wyniszczenia, którego 
w szacie ludzkich słów wyczer­
pująco przedstawić nie można, 
głosząc jedynie z Kościołem 
tajemnice wiary, jest skutecz-
nem lekarstwem na dzisiejsze 
czasy przesilenia gospodarczego 
i braku odpowiedniej pracy. 
Na widok Eucharystii lud po­
trafi połączyć swój pot i umę­
czenie z cierpiącym Jezusem. 

I jak o miłości pierwszych 
chrzesejan do Sakramentu Ołta­
rza poganie odzywali się drwią­
co, nim zostali nią zwyciężeni, 
tak również nasz korny hołd 
przed Eucharystią z przedniej-
szymi obywatelami narodu, nie­
zawodnie połączy nas wszyst­
kich węzłem wiary i miłości. 

Porządek nabożeństwa. 
W kościele Farnym rozpo­

czyna się uroczyste nabożeń­
stwo, suma, o godz. 10 min. 30. 
Sztandary ustawiają się w pre­
zbiterium. Dla p. Wojewodw i 
ptzedstawicieli władz i urzę­
dów zarezerwowane są miejsca 
przy prezbiterium. Po sumie 
wyruszy procesja z Najświęt-

Zjazd Okręgowy 
Zw. Legionistów 

W dniu 29 b.m. o godz 11-ej 
rano w lokalu Federacji, ul. 
Warszawska 9, odbędzie się 
doroczny Walny Zjazd Okręgo­
wy Związku Legionistów Pol­
skich z udziałem przedstawi­
cieli Zarządu Głównego i za­
proszonych gości. 

Udział wszystkich' uprawo­
mocnionych delegatów na Zjazd 
jest niezbędny. 

Wszyscy legioniści przeby­
wający w Białymstoku prosze­
ni są o jaknailicznieisze przy­
bycie. 

Dochody m i a s t a 
rozpatrywał 

Wydzl&ł Wojewódzki 
Wczoraj w Urzędzie Woje­

wódzkim odbyło się posiedze­
nie Wydziału Wojewódzkiego, 
poświęcone rozpatrywaniu stro­
ny dochodów bużetu m. Białe­
gostoku. Szczegółowych wyja­
śnień udzielali przedstawiciele 
Magistratu z p. prezydentem 
miasta na czele. 

jum Nauczycielskie, Gimnazjum 
żeńskie, męskie, Stowarzysze­
nie Młodzieży Polskiej żeńskiej, 
męskie, związki zawodowe, ce­
chy, Stowarzyszenie Robotni­
ków Katolickich, T -wo Przy­
stań, Narodowa Organizacja 
Kobiet, Sodalicja Pań Nauczy­
cielek, Bractwo Straży Hono­
rowej, Bractwo Apostolstwa 
Modlitwy, Konferencja Sw. Win­
centego a Paulo, feretrony Ołta­
rzyki, kościelne chorągwie, biała 
procesja, bractwo ze świecami, 
duchowieństwo i celebrans pod 
baldachimem, za którym idzie 

——- XX — 

Bez wyniKu 
Nieustępliwe stanowisko przemysłowców i robotników 

Z konferencji w sprawie zakoóczenla 
strajku włókienniczego 

Obrady trwały kilka godzin. 

rzy, ustawionych: 1-y przy Gi­
mnazjum Państ wowem męskiem, 
2-i przy Magistracie, 3-i przy 
Województwie, 4-y przy Far­
nym Kościele. 

Porządek procesji. 
Za krzyżem procesjonalnym 

idzie orkiestra 10 p. ułanów, 
następnie ochronki, dzieci ze 
szkół powszechnych, Szkoła 
Handlowa, Przemysłowa męska, 
Przemysłowa żeńska, Seminar-

Wczorai w Magistracie pod 
przewodnictwem podinspektora 
pracy p. Budzyńskiego odbyła 
się konferencja pomiędzy prze­
mysłowcami a robotnikami.. 

Ze strony fabrykantów obec­
ni bylipp.:Szpiro i Knyszyński, 
przędzalni—Frenkiel i Szlachter, 
aprltuT—Łuński i Glikfeld. Na 
konferencji obecny był w cha­
rakterze obserwatora przedsta­
wiciel Starostwa Grodzkiego. 

Mówcy obu stron starali się u 
sprawiedliwie swoje stanowisko 
w związku z powstałą sytuacją. 

Przemysłowcy zaproponowali 
robotnikom obniżenie płac w 
różnych wysokościach (22—25°/o) 

Ponieważ delegaci robotników 
żądali utrzymania stawek z 
1928 r„ nie mając mandatów do 
zaakceptowania tych obniżek, 
konferencję odroczonodo piątku. 

osobno Pan Wojewoda następnie 
czwórkami w szeregach przed­
stawiciele władz i urzędów, na­
stępnie orkiestra szkoły Prze­
mysłowe), która na' przemian z 
ludem będzie odgrywała pieśni 
religijne. Wojsko stanowi straż 
honorową przy baldachimie i 
ołtarzach, przy których będą 
odśpiewane cztery ewangelie. 

Na początku procesji cele­
bransa prowadzą Pan Wojewoda 
i p. pułk. P o r c z y ń s k i , a 
w następnych parach przedsta­
wiciele miejscowych władz i 
urzędów, oraz obywatele i 
przedstawiciele organizacyj, 
zmieniając się kolejno. 

Komitet obchodu zwraca się 
z prośbą do mieszkańców tych 
ulic, którędy będzie przecho­
dziła procesja, ażeby domy, 
balkony i . okna dekorowali 
kwiatami, dywanami i religij-
nemi obrazami. 

Głównym ceremonjarzem jest 
ks. prefekt Albin Radziwon. 

Zmiany w sądownictwie 
Sędzia Okręgowy. Śledczy p. 

Szadurski został mianowany sę­
dzią grodzkim w Łodzi, dokąd 
udaje się w pierwszych dniach 
czerwca. 

-(Przeciwhemoroidom? \ 
jedynie 
najtańszy i naj-
lenszy środek 

Omaiutktr 
73L3.2Cf 

działa pewnie 
uśmierza bóle 
usuwa zapalenie 

i Do nabycia we wszystkich aptekach i składach aptecznych 

Dziś rozpoczynają się Uielhie Zawody Strzeleckie 
Garnizonu Białystok 

PROGRAM ZAWODÓW oraz szereg. Pol. Państw. Strze 
Strzelnica w Zwierzyńca. 

Dziś 26-go b. m. O godz. 15 
min. 30. Uroczyste otwarcie za­
wodów, o godz. 16. Losowanie 
zespołów. Strzelanie z pistole­
tów, jednostkowe — dokładne. 
a) uczestnicy: oficerowie zaw., 
rezerwy oraz Pol. Państw., b) 
uczestnicy: podofic. zaw., rez., 

Ddetchnijmy pełną piersią balsamicznem powietrzem pól i lasów 
W r a ż e n i a z w y c i e c z k i K r a j o z n a w c z e j d o S u p r a ś l a 

Prawie wszyscy mieszkańcy 
naszego miasta posiadają jedną 
wspólną cechę: narzekają na 
Białystok, nazywają go obrzyd­
liwą i cuchnącą dziurą, a mimo 
to obawiają się z nimi rozstać 
nawet na kilka 'godzin, by w 
przecudne dni majowe odetchnąć 
pełną piersią balsamicznem po­
wietrzem pól i lasów, by za­
chwycać się pięknym krajobra­
zem lub też poznawać ciekawe 
zabytki. 

Nie wymaga to wielkich wy­
siłków, jak również nie pociąga 
za sobą dużych kosztów,—trze­
ba tylko jasno zdać sobie spra­
wę z niedorzeczności, jaką jest 
bezmyślne spędzanie dni świą­
tecznych w zaduchu miejskim, 
by przy każdej nadarzającej się 
okazji uciekać z miasta. 

W niedzielę 22 b. m. oddział 
miejscowy Polskiego T-wa Kra­
joznawczego urządził wycieczkę 
do Supraśla, w którym znajduje 
się jeden w najciekawszych za­
bytków na terenie naszego wo­
jewództwa—warowna świątynia 
po-bazyliańska, zbudowana w 
roku 1505, a więc Iprzeszło 
czterysta lat temu. 

Już sam widok zewnętrzny 
świątyni suprailskiej jest nie­
zmiernie ciekawy. Przedstawia 

ona olbrzymi czworobok z po-
tężnemi basztami na narożkach. 
Na środku budowli wznosi się 
wysoka wieża. W basztach i w 
górnej części murów świątyni 
widnieją otwory strzelnicze. 

Jeszcze ciekawszem jest wnęt­
rze świątyni, w kłórem na każ­
dym kroku ścierają się wpływy 
wschodu i zachodu. Ściany są 
pokryte malowidłami bizantyj-
skiemi, pochodzącemi z r. 1557. 

Z Sekretariatu Grodzkiego B.B.W.R. 
Z dniem 25 bm. Sekretariat 

Grodzki czynny jest w godz. 
urzędowych, przestrzeganych 
przez Sekretariat Wojewódzki 

a mianowicie: od godz. 9.40 do 
14.30 i od 18-ej do 20-ej, w so­
boty i dnie przedświąteczne tyl­
ko w godz. od 9.30, do 13.30 

Przestraszony koń dorożkarski 
przyczyną nieszczęśliwego wypadku 

Wczoraj przy ul. Sienkiewi­
cza obok domu Nr. 17 na po­
stoju dorożek znajdowała się 
m. in. dorożka Nr. 215 własność 
30-letniego Jankla Bibera. O 
gjodz. 9-ej rano na widok jadą-

Zdjęcia propagandowe szkoły na wolnem powietrzu 
Wczoraj w godzinach ran­

nych udali się do szkoły na 
wolnem powietrzu inicjatorzy i 
twórcy szkoły w osobach: w . 
Hermanowski — prezydent mia-
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Wspaniały film 
LOTNKZO-SZPIEGOWSKI 

PODNIEBNY 
ROMANS 
w rolach głównych 

CHARLES FARRBIi 
M Y R N A L O Y 

ELISSA LANDI 
Niewidziane 

sceny walk lotniczych 
Emocjonująca 

akcja szpiegowska 
. Jutr* w .APOLLO" 

sta, wizytatorka Moczydłowska-
Niekraszowa, M. Jurecki In­
spektor Szkolny, Dyr. Antono­
wicz b. ławnik, dr. Józef Le­
wi tt, Ławnik Motoszko, p. Go-
ławski i inni. 

Dokonano specjalnych zdjęć 
dziennej pracy dzieci dla przez­
roczy. Pozatem fotografowano 
Centralny ogród Szkolny pod­
czas pracy uczennic 16-ej pow­
szechnej szkoły. 

Kradzież w pociągu 
Uśpienie całego przedziału 

Wczoraj w nocy w przedzia­
le pociągu Warszawa — Biały­
stok przed stacją Sadowne o-
kradziono p. R. Hausmanową 
(f. „Renia" Marszałka Piłsud­
skiego 7)' Łupem złodziei padły 
2 walizki i 3 paczki z towarem 
galanteryjnym. Według oświad­
czenia poszkodowanej została 
ona uśpiona wraz z innymi pa­
sażerami i obudziła się dopiero 
w Czyżewie. 

Twierdzenie jej jednak wy 
daje się wysoce nieprawdopo­
dobne. 

cego auta-ciężarowego p. Cyt-
rona (Supraśl) koń przestraszył 
się i poniósł na chodnik, na­
stępnie zawrócił na jezdni i ga­
lopem udał się w kierunku ki­
na „Apollo". 

Dorożkarz, który cały czas 
siedział na koźle starał się go 
zatrzymać. 

W pewnej chwili koń w ca­
łym pędzie wywrócił dorożkę, 
wyrzucając na bruk swego wła­
ściciela, który tak niefortunnie 
upadł, iż złamał prawą nogę. 
Przechodnie pośpieszyli mu z 
pomocą i inną dorożką odwie­
ziono go do szpitala żydow­
skiego. 

Bardzo różnorodne są sklepie­
nia, są tam krzyżowe, kryszta­
łowe, gwiaździste, kopulaste i 
beczkowe. 

Przepiękne są czysto baroko­
we carskie wrota bogato rzeź­
bione w drzewie, wykonane' w 
Gdańsku w w. XVII. 

Piękny również jest chór u-
trzymany w stylu rokokowym. 
Po dokładnem obejrzeniu wszy­

stkich tych piękności—uczest­
nicy zwiedzili już bardziej po­
bieżnie miasto Supraśl, poczem 
udali się do pobliskiego lasu 
sosnowego i tam nad brzegiem 
rzeki Supraśl spędzili większość 
dnia, zażywając w pełni wszel­
kich rozkoszy wiejskich. 

lanie o odznakę strzelecką I, 
II i III klasy dla członków huf­
ców szkolnych i oddz. p. w. 
(broń małokalibr.) 

Strzelnica szkolna Pietrasze. 
Jutro 27-go b. m. O godz. 6 

min. 30. Strzelanie z broni woj­
skowej. Strzelanie zespołowe: 
uczestniczą zespoły oddz. wojsk. 

fam. Białystok i zespół Policji 
aństw, 

Strzelnica w Zwierzyńcu. 
O godz. 7 min. 30. Strzelanie 

z broni małokalibr.: Strzelanie 
zespołowe dokładne o mistrzo­
stwo hufców szkolnych i od­
działów pw. męskich. Strzelanie 
o odznakę strzelecką I, II i III 
klasy dla członków hufców 
szkolnych i oddz. p. w. 

Potasz I Perlmutter 
' D z i ś p r e m i e r a świet­

nej komedji M. Glassa „Potasz 
i Perlmutter". W rolach tytuło­
wych wystąpią p. p. Opaliński 
Winkler; pozatem udział biorą 
p. p. Ustarbowska, Miillerowa, 
Kutnerówną, Mrowińska, Kislin-
żanka, Smoczyński, Łodziński, 
Rymsza, Dżwónkowski, dyr. 
Krokowski, Paszyński i inni. 
Nowe dekoracje przygotowuje 
Jan Hawryłkiewicz. 

Z bezwładnemi nogami na wózku inwalidzkim do Buska 
Wczoraj przed lokalem na­

szej redakcji zatrzymał się na 
xx • 

IV ucieczce od życia 
W dniu wczorajszym we wła-

snem mieszkaniu (ul. Warszaw­
ska Nr. 52) w celu samobój­
czym napiła się esencji octowej 
27-letnia mężatka Marja Pana-
sznk. Denatkę odwieziono do 
szpitala żydowskiego. Stan nie 
groźny. 

Pies pokąsał dziewczynkę 
1 Pies, należący do Majew­
skiego (Huta Szklana, ul. Łą­
kowa) pokąsał 17-letnią Wero­
nikę Osińską, kalecząc nogę 
i uszkadzając sukienkę. 

Przyjiti ń. 25.1 

godz. 20" 

Podpis 

TELEGRAM 
APOLLO BIAŁYSTOK 

Nr. 345 
Przewodu. . . 

Uwagi służbowe 

W A R S Z A W A Nr. 811 słów dn.25.V godz. 19° 

Dźwiękowe zdjęcia pogrzebu zabitego 

Prezydenta Doumera 

oraz wybory nowego Prezydenta 

Lebruna wysyłamy dziś 

F O X 

A P O L L O 
D x l ś ! D w a p r z e b o j e w J e d n y m p r o g r a m i e (Ceny od 1 zL Dla urzędn. 75 gr. 

I. |7", l f POCZĄTKI i», 9 " | n . 

KOCHANKA Z TAHITI 
D n o i l egzotyczny 

C0HCHITA MOHTEHEGRO 
płomieniu huzpulu 

w roli głównej 

Buster sit? żeni 
Nałweacbza fana 

B U S T E R R E A T O N 
w najnowszej i najlepszej 

swej kreacji 

R O C Z N E : K U R S Y H A N D L O W E 
M . P R Z E W Ł O C K I E J w W I L N I E 

Zarząd powyższych kursów, egzystujących od 1919 roku. zawiadamia, i ł za­
pisy przyjmuje sekretariat Kursów codziennie w godz. 17—19. w lokalu 

Szkoły Pisania na Maszynie przy ul. Mickiewicza 22-5. 
I Ogólno-handlowa 

B U C H A L T E R J A j Bankowa 
| Przemysłowa 

Arytmetyka handlowa. Koresponden. i biurowość. Nauka o handlu. Stenografja 
Nauka pisania na maszynach. 

Jako przedmioty dodatkowe będą wykładane jeżyki: angielski, 
francuski i niemiecki. 

Wykłady wieczorowe. Wykłady wieczorowe. 

wózku inwalidzkim kaleka bez­
władny na obie nogi od 4 lat, 
Klemens Kudżma lat 33 były 
biuralista z miasteczka Raduń 
z pod Wilna,' Kudżma wraz z 
8-letnim synkiem Henrykiem 
udaje się do Buska (woj. Kie­
leckie) na kurację, z Radunia 
wyruszył 20 bm., wczoraj z Bia­
łegostoku udał się w dalszą 
drogę. 

Popierajcie L.D.P.P. 

CENY 
OD 

M O D E R N " Początek o godz. 5** 

1 Z Ł . ULGOWE 7 5 GR. 
REWELACYJNY ŚPIEWNO-DŹWIĘKOWY FILM 

ŚPIEWACZKA z ZAUŁKA 
Ciernista droga śpiewaczki kabaretowej 

partnerka CHAPLINA 

SARI MARITZA 
znana z filmu .ŚWIATŁA WIELKIEGO MIASTA" 

w roli tytułowej. 
Tańce wykonane przez słynny ZESPÓŁ TANECZNY teatru „TROCADERO" 

Wspaniała muzyka — przepiękne-melodje i śpiewy. 

Paczki iymiicima bezpośrednio 
z POLSKI do ROSJI 
przesyła jedyna koncesjonowana przez 
Przedstawicielstwo Handlowe Z.S.S.R. 

firma P R E S T O 
Warszawa, ul. Fredry Nr. 10. 

Jednocześnie posiadamy prawo na 
przyjmowanie wpłat, na skład towa­

rowy w Rosji . T o r i ! s i n " 
Odbiorcy w Rosji nie ponoszą Żadnych 
kosztów. Paczka jest w drodze do Ros­

ji europejskiej około 10-ciu dni. 
Agentura na Białystok i okolice: 

G. M A J Z E L 
Białystok, ul. Kilińskiego 15 m. 6. 

L E C Z N I C A 
Akuszaryino-Elnakologlczna 

Dra C. SZYbNANA 
Przyjmuje ciężarne w ciągu całej doby 

Pokoje oddzielne i wspólne. 
Elektro - ciepło - iwiatłoleczenie. 

Przy lotkach radjo. 
C e n y p r z y o t e j p n o . 

Legionowa 2, tal, s-as. 

Plac pod budowę 
do sprzedania 

przy ul. S-go Rocha 
29. informacji udzie­
li na miejscu ogrod­
nik. 

Dr. M. Kacnelson 
Choroby wentryczno-s korne 
Pnytmute ad godz. 9— 1-e) I od 4—7.e| 

BIAŁYSTOK. 
KlIMnklaao • Tatafon, i-si. 

Dr. Neumarh 
Cktntf tntrfinw, ń*m 11 
Prayknale od gad*. 10—12 I od 3 - 0 • 
Bialyitok, aL Kiliaskiago 11. 

Telefon Nr. 6-06. 

MODERN Od 11—3 pop. Cenyod50gr. 
Wspaniały polski iilm egzotyczny 

WYPRAWA OSSENDOWSKIEGO 
DO AFRYKI 

sceny z tycia ludożerców — Ich tańce i obyczaje. 
Polowanie na bawoły, krokodyle, tygrysy i słonie. 

PONADTO: WSPANIAŁA KOMEDJA w 2-ch akt. 

1000-2000 
złotych 

miesięcznie zarobi 
każdy poza godzi­
nami biurowemi. 
Wiadomość t y l k o 
piśmienna. Ł ó d ź 
Piotrkowska 82-5 

Dragon". 

Motocykl .Indi­
an" z pnyczep-

ką dwucylindrowy. 
Stan dołki sprze­
dam tanio Błntrstok 
Mickiewicza '. 
kołowski. 

Czytajcie 
„Dziennik" 
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